z 


49. — ROK XXVIII. 


NR. 2 


Przedpłata wynosi: 


Miesięcznie . s « « « e o | Marek 68 | 


Paragraf 14. redivivus. 


W świeżej pamięci b. obywateli państwa 
austryackicyo jest jeszcze osławiony $ 14. 
Jak wizdonio, według tego paragrafu mógł 
cesarz pod oedpowiedzialnością całego gabi- 
netu wydawać zarządzenia, do których — 
wodłns ustawy — trzeba było zgody Rady 
paiisiwa. jeżeli zaszła pilna potrzeba wyda- 
nia takich zarzadzeń w czasie, gdy Rada 
państwa nie była zebrana. W każdym ra- 
zi te cesarskie rozporządzenia nie mogły 
min onfać zasadniczych ustaw państwa i nie 
mowie abciożać stale jego skarbu, 

Ves nasłów parlamontu aust'yackicgo 
wistjwyało zasadniczo przeciw stosowa- 
niu 3 14. twierdząc. że; jeżeli zajdzie: po- 
trzeba wydania nowej, a ważnej ustawy, 
wtedy należy zwółać natychmiast Radę 
narstwa |. nodnoszag słusznie, że § 14 nie 
iost ez”m innem, jak zamaskowanym ab- 
saintyznem. Mieprzejędnnyni wro 
zawi 8 14 byli zwłaszcza socyaliści wszyst- 
kieh ndeni, miedzy innymi także pp. Pa- 
szyński  Moraczewski etc. 
że przez stosowanie $ 14 narusza SĘ za- 
sndnieza ustawę państwową, usuwą cię 
priment na dalszy plan i wprowadza fak- 
wyczne nhsolutyzm. 

Z bistoryi b. monarchii austryackiej wi- 
fz mv. że państwo to zaczęło ehylić się 
smwiiiowiue go upadku wlasnie od czasu. 
koje r zposzęto ecęściej stosować § 14. 
istswy bowiem wydane na podstawie $ 14 


Twierdzili eni, | 


zio mieć odwagę cywilną i wywiesić jako 
lswoja godło i swoje zasady te etykę busz- 
mońska, a nie mamić tłumów ładnio brzmię- 
„ymi ft azesamii 

Swedłag powołanej ustawy Rada Obrony 
Państwa ma prawo decydować we wszyst- 
kich sprawach, zw:ązanych Z prowadze- 
niem i zakończeniem wojny, Oraz Z zawar- 
ciem pokoju, również wydawać w tyen 
sprawach rozporządzenia i  zarząGzenia. 
I tu powtarza się siara metoda austryacia. 
W Austrvi początkowo przestrzegano, Wa- 
lrunków $ 14 i tylko wyjątkowo wydawa- 
lno rozporządzenia vesarskie na podstawie 
8 14, później zaś dowolne zarządzenia 1 po- 
trzebne i zbyteczne. Podobnie dzieje cię 


u nas. Jeże pizejczymy Jzeunix ustaw 
lod dnia 7 lipca b. r., t j. dnia ogłoszenia 
lvolskiogo $ 14, widzimy, że na razie wy- 


dasyana sa ustawy rzeczywiście mające tez- 
|nośredni związcz z prowadzeniem wojny. 
| Później jednak Rada Ohronv Państwa wy- 
daje dowolne zarzedzena. Trudno’ bowiem 
jaki związck między prowadzeniem 
wojny- i zawarciem pokoju a zmianą termi- 
nu płatności podatku od zysków wojen- 
val w b. zsborze rosyjskim, lub utworze- 
lniem Trybunału Obrony Państwa (Dz. u. 
JNr. 81), następnie stworzeniem cdznak lbo- 
inerowych (Dz. u. Nr. 83), 
Krzyża walecznych (Dz. u. Nr. 87), wre- 
iszcie ustawą w przedmiocie kar za obrazę 


„deciee, 
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Sekretaryacie rozwija się robota coraz żywiej. 
Na niedzielnych zebraniach jest tam gwarno i 
hudno, tak, że obecny lokal nie może pomieścić 


Izcbranych. Jeśli się nam uda uruchomić teraz 


i Związki parafialne, tobyśmy mogli powiedzieć, 
żeśmy naprawdę rozpoczęli organizacyę katoli- 
cką. Wspomnę tu jeszcze nawiasem, że z orga- 
nizacyą naszą pozostają w żywym kontakcie 
"pp. Łukasiewicz i Dołanowicz, kierownicy Pel- 
(skiego Związku Kolejewego we Lwowie. 

Surm corda! SOK, 


Q kresy wschodnie. ` 


Polska Rada Narodowa Ziem Białoruskich 
ogłosiia nastepujący protest: 

Podpisane w Rydze warunki preliminarne po 
jkoju edeinają od Rzeczypospolitej 
sw bialoruskich g Mińskiem. 
półtora miiiona Polaków na łup dziczy bolsze- 
wickiej, niosącoj im nietylko rabunek mienia, 
lecz i gwałt nad efaicm i duchem, nędzę maic- 
ryalną i wytępienie polskości. 

Polska Rada Narc:lowa Ziem Białoruskich 
znacza, eo następuje: 

Zgoda Polski na tak przeprowadzoną grani- 


za 


opu c 


dia nauczytielstwa lndowego 
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„Było to w początkach sierpnia b. r. Do- 
magali się komuniści tysiąc marek jeđnera- 
zowej wypłaty dla robotników. 

Któżby nio chciał ł000 marek otrzymać, 
więe też i nasz robotnik rozczulił się nad do- 


__CENY OGLOSZEN 


Zwyczajne (za wierzr. nonparel, lub jego mienen M t 
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miejscowych i zemiejsccwych za 102 e = 
;2500 marek. Lud wygiodzony, ed lat śyj- w 
i niedostatecznych warunkach gospodarczych, 
inic będzie chyba odmawiał żądaniu takicmu 
swego głosu. 

Inna rzecz, czy to przeprowadzić  meźna. 


brocią komunistów, którzy tak dbali są o in-,Ale bo to komunistów coś obchodzi? Oni żą- 


teres rebotniczy. Ale jak ta dbałość o robo- 
tnika wygląda i z jakich powodów żądania 
te komuniści podnieśli, dowodzi przypisek 
niemieeki, jaki temu żądaniu dołączono: 

„To żądanie etawia Kopalnia „Cleophas. 
Prosimy uriadomić wszystkie kopalnie, by to 
naraz przyszło. Jożeń tam cc nowego macie, 
to i nam donieścic, by zespół pracy oazalał. 
Raschka Thecdor*. — Dodać należy, że Rada 
eawodowa na „Cleophas“ jest w ręku komu- 
nistów. 

A więc nie o debro robetników idzie ko- 


WE kcmrtści. którzy pracują Ala rozbi- 
tia jedności rohctniczej. 

W tym tygodniu rozjechała Rię Rada zra- 
wodowa z „Clecjhasu* na Gómy Śląsk, by 
znowu nowe Żądania do wszystkich kopalń 
zawieźć, Żndają teraz 2500 mk. jednorazowej 
| wyplaty. Na niektórych kopalniach poszło 


„dają, a jak nie idzie przeprowadzić, no to 
lstrajk. Będziemy wiccznie strejkować, bo ko- 
|munistyczny wydział Rady zawodowej i tak 
swoje szychty zapłacone otrzyma. Zá przy 
strajku związki muszą działać łagodząco. Wi- 
Idzieliśmy roku zeszłego, dokąd to zaprowa- 
idzali wicoznymi strajkami, W raju komunisty- 
ieznym w Rosyi śmiercią karzą za nicspelnianio 
pracy, a tu ecś inrego czynią". 

Jak z tych doniesień pelskich pism się pe- 
jkazuje, agitatorem komunistycznym nio eho- 
idzi e dobro robotnika, nie chodzi o polepsze- 


KK GE” we |munistom, tylko o to, by erganizacye owzala- nie jego bytu, lecz o to, by w końcu rozagi- 
ając Okoł0 iy, Jędnofcią może robotnik coś osięgnąć, to 'towaniem i  najrozmaijtkemi 


zadaniami — 
0 których wiedzą, że nie zostaną epcinione 
iprzez nionieekick junkrów, właścicieli ko- 
palń — uoprowzdzie polskiego robotnika do 
szału. A co potem hedczie? Ich to nie obche- 
dzi. Tak samo, jak nie obchodzi Joffego, Tro- 
ekicgo, Kamieniewa i innych żydków log 
ii przyszłość łudu rosyjskiego. Oni bowiis 


eq jest uzuaniem rozbioru Polski, pozbawiają- |tym apostołom żle, bo Rady zawodowe zorga- nie nie mają do stracenia, jednsk polski ro- 


em ją pava upominania się © naprawę doko- 
naaego nad zią, przez drapieżmych sąsiadów, 
gwałtu. 

Zamieszkali na owych kresach Polacy, w cg- 
igu 150-lctnich rządów obcej przemocy, żyli na- 
jdzieją połączenia tej ziemi z macierzą poską3. 
| Obecnie zawarty przez Polskę traktat przekie- 
fla to marzenie dziadów i ojców naszych, w 
imie których nieśli ori w ofierze krew i mienie, 


uje megliy cieszyć się zaufaniem i uzna- INaczelnika państwa (Dz. u. Nr. 91) i calym wzjęząc w bohaterskich porywach o wolność 


nem. Cresimp. niektórych jistaw z Ś 14 
nie uznawał 1: bojkotowali? je; wreszcie | 


bardzo ujemne -Swiadertwo wydało sobie 
panstwo. które nie potrafiło istnieć przy 
stamrman 1 ustroju parlamentarnego, Jecz 
mesate uciskać iz do sziuczek absolu- 
cysty emzych. 

iustrra skończyła na & 14, my zaś, Po- 
Perr. nseststy, sd 5 14 zaczynzmy. Polskim 
B 14 jest bowiem ustawa z d. 1 lipea 1920 
Dz a. Nr. 53, twarząca-Radę Obrony Pań- 
stwa. Ustawa ia. wzetędnie Rada Obrony 
Państwe. ustwa ma dalszy plan Sejm s- 
rerezay. atrybucye Seimu przelewa nato- 
miast na komitet, złożony z kilku posłów, 
kiku eenerułów i ezterech członków rządu. 
Jest to wiee oliwarchia. unrzywiiejowani: 
kilzurrastu jednostek z nrominięciem suwe- 
tennas ** mu. W zasadzie jest też ta Ra- 
da szew! jakby senatem. przeciw któremu 
tak gwiltownie wystepuje lewica. Mamy 
tutaj jednak typowy przykład stosowania 
etyki buezmeńskiej, wedłne której coś jes 
dobrem tub ziem, zależnie cd tego, czy 
przynosi korzyść. czy też szikodę danej oso- 
hie Inh martvi. Waloży jednak w takim ra- 


Wieści ze Lwowa. 


Lwów, 16 pażdziernika. 


(Jeszeze kwestva ruska. — Wyjazd biskupów 
lskich zugranicę. — 5. p. Adam Toodorowicz, 
yrekter mazowni miejskiej, — Sekretaryst kato- 


ticki we Izwowie'. 


Kwoestya ruska jest nadal dla nas kwestyą 
akta:lną i taką zdaje się pozestanie jeszcze dłu 
go. choć sprawę Galieyi wschodniej naieży uwa 
taé za załatwioną. W obozie ukraińskim w od- 
niesieniu de Polski į Polaków spotykamy Clą- 
gle tę samą niechęć i nienawiść i nie widać po 
tamtej strenie Wwdai, którzyby się liczyli z ebe- 

nem składem sił politycznych na wschodzie i 
podań dłoń do zgody z narodem polskim. Uja- 
danie prasy ruskiej trwa dalej, a nawet knuło 
się jakieś plany przeciw nam. skoro policya 
przyarwztowała szereg osób zgrupowanych 0- 
kolo „Wperedu”. Znając usposobienie Rusinów 
względem nas eras naszą wobec nich pojednaw- 
czość i chęć zgody, mie trudno się domyślać, że 
widocznie wykryto machinacye, zagrażające 
pokojowi publicznemu. 
jest, że świeże „Kurycr Lwowski”, organ Lu- 
dowców z pod znaku premiera Witosa, umie- 


Charakterystycznem | 


jszeregiem innych ustaw. a 
Zaznaczyć nadto trzeba, że ostatnie usta- 
iwy są sprzeczne z duchem rządów demo- 
'krntycznych. a natomiast mają ten-iencye 
rządów monarchiczno-abs.o.lu.t.y- 
stycznych. Gdyby tezo rodzaju usta- 
wy należało uważać jako mające ścisły 
zwięzek z prowadzeniem wojny. lub zawar- 
erm pokolu, nateneras doszłibyśmy przy 
takiej interpretneyi do xbsurdu, gdyż mo- 
%naby twierdzić, że każdy objaw Życia ma 
zwiezok e wojną. Tak ckstenzywna intor- 
pretacra jest atoli niedopuszczałna, choć- 
bv w imię zdrowego rozsadku. 

Czas więc kończyć z tym nolskire $ 14, 
gdyż w ten sposób wprowadza sie 
demor.a.li.r.a.czy.ę do życia pubii- 
ceznego i anarehieę w pojecia 
prawno i ustroju państwowe.r.o. 
Niech historya Austrvi będze dla nas em- 
śnem upomnieniem. że z takiemi rzeczami 
irrać nie wolno. albowiem potem może się 
ta staro nomśrić pszadewszystiiem na in- 
spiratorach tego rodzaju nieuczciwych a 
ryzykownych nrzedsiewzięć. DD 


ska przygotowuje z tego powodu pewną cnun- 
cyacyę, która nastąpi na najbliższem posiedze- 
niu Rady micjskiej. A skoro. doszło do porozu- 
mienia z Rosyn, czas pomyśleć o naszych przy- 
ijaciołach zagranicznych. Niezawodnio okazali 
nam bandzo wiele serca i życzliwości każolicy 
jkrajów rachadnich. Biskupi Belgi, Francyi i 
i Angiii ogłosili listy pasterskie i nakazali modły 
za Polskę wówczas. gdy jej zagrażała zaglada. 
IDzisiaj, gdyśmy wyszli z opresyi zwycięsko, 
jczas podziękować Bogu i tym naszym pezyja- 
cicłom. Z tego powodu mają się udać Ks. Ri- 
skup Sapicha i Ks. Arcyb. Teodorowicz do Bel- 
gii, Francyi i Anglii. aby imieniem episkopatu 
polskiego tamtejszym Biskupom wyrazić gorą- 
cą podziękę. 

Dziś właśuie pochowało miasto swego dyre- 
ktora gazowni, é p. Adıma Teodorowieza. 
Rzadko spotkać można człowieka, któryby się 
cieszył tak powszechnym szacunkiem i zaufa- 
niem, jak zmar'y. Zajmował on poważne stano- 
wisko w literaturze Bankowej polskiej i zagra- 
nicznej, miał niopospolite zdolności w kierunku 
zużytkowania praktycenego najnowszych wyni- 
ików wiedzy, zwłaczeza na polu gazewntctwa, 
był nadto duszą szlachetną, uczynną, ezłowie- 


kil uprzejmie napisany artykuł, w którym wy-|kiem pracy i obowiązku, dobrym obywatolem 


zywa Ks. metropolitę Szeptyckiego do czynnej 
rcli. aby nłatwił ugodę między bratnimi nàro- 
dami. Czy pragnienie „Kuryera Lwowskiego" 
ziści się kiedy? Ale dziś właśnie słyszałem, że 
Ks. metropolita Szeptycki wybiera się do Rzy- 
mu i ma tam, między innemi, poruszyć sprawę 
aresztowania ks. dra Juryka, ukraińskiego pro- 
boszcza złoczowskiego. którego skrajna i niena- 
wisina dla Polaków działalność znaną jest aż 
nadto. Ks. Juryk był proboszczem w Złoczowie 
w czasie inwazyi ukraińskiej, należał w obozie 
ukraińskim do osób bardzo wpływowych i dla- 
tego właśnie pośrednio i on musi ponosić od- 
powiedzialność za zbrodnie popełnione wów- 
ezas przez Ukraińców na Polakach tamtejszych. 
Ks. Juryk poczawał się do winy, skoro uciekł 
przed wojskami polskiemi i ukrywał się w Sta- 
nisławowie, é 

Wieść o podpisaniu preliminarzy pokojowych 


i chrześcijaninem. Miasto urządziło mu wla- 
snym kosztem wspaniały pogrzeb i zajmie się 
uczczeniem pamięci jego także w inny sposób. 

Sekretaryat katolicki przygarmia coraz wię- 
tej ludzi do Domn katolickiego, w którym się 
mieści jego lokal, Usadowili się przy nim mie- 
dawno szofer :y, świeża zgłosili się dawni dozor 
er domów. Dawna „Przyjaźń“ odżyła i rusza 
się żyawe W ostatnich czasach zaimowano się 
sprawą utworzenia konsumu robotniczego i 
rzecz została zorganizowaną. Już w naibliż- 
szych dniach konsum będzie otwarty w Domu 
katolickim. Konsumem zainteresowały się go- 
rąco koła pracowników zorganizowanych przy 
Kekretaryacie katolickim, przedstawiciele też 
tych pracowników i pracownie weszli do Rady 
kontrolnej i do Wydziału. Z kolei zajmie się 
Sekretaryat uruchomieniem dawnej Kasy po- 
„życzkowej i oszczędności. 


jueiemiężcnej Ojczyzny. 

A gdy Polska w zaraniu swej nowej wolno- 
ści rozpoczęła budowę państwa, ludność pol- 
ska kresowa — młodzi i starzy — pośpieszyli 
na pierwszy rew de szeregów wojska, gotowi 
Krwią swa mrzypieczetować przynależność kre- 
sów do Rzeczypospolitej, i oto niema niemal 
ani jednej rodziny polskiej knesowej, nie mają- 


eej w walczneej armii polskiej ojca, braja lub | 


| syta. £ 
 Wytrwanie na placówkach kresowych, po- 


miło ueiążkwyrh warunków  materyalnych 1 


pelńysanych było nakazem tpołecznyem, odstep 
stme od którego było piętnowane przen marodo- 
wò uśriademioną część społeeżeństwa polskie- 
go. Spadkebiercą tej opinii polskiej kresowej 
winne być zmariwychwstałe państwo polskie 
1 w imię tego winno ono roztoczyć swa opiekę 
sad polskością kresów. Podpis na ryskim ukła- 
dzie mówi, że Polska nie ma ebowiązków wzżglę 
dem półtora miliona zamieszkujących wschod- 
nią Białoruś Polaków. i 

Obeenie dokonane wyrzeczenie się przez Pol- 
skę wschodniego brzegu ziemi mówi że ofiary 
naszych przodków mają iść na marne, że plan 
wydany przez ich krew przelewaną i ich cier- 
pienia na zimnych szlakach Sybiru jest zaelu- 
szony przez posiew reki katowskiej Murawiewa. 

Od:latie tej połaci ziemi polsi 
smiało dokonane bez zgody miej 
ści; jej przedstawiciele nie mieli 
brznia głosu w tej sprawie, © ich łosie zdecy- 
dowaią Poiska. nic im nie mówiąc, o nie ich 
we pytając. zupełnie bez nich. 
z Polska Rada Narodowa Ziem Białoruskich 
jake uprawniona przez powszechne wybory 
przedstawicielka polskiej lndności kresowej, ni- 
niejszym zanosi uroczysty protest, wobse rza- 
du, Sejmu i spałoeczeństwa polskiero, wobec na- 
szych zachodnich sprzymierzeńców i wobec 
świata, przeciwko oderwaniu od Pelski kresów 
białoruskich i oświadcza, że zamieszkali tam 
Polacy nigdy z takim stanem rzeczy się nie po- 
godzą i że będzie on niegasnącem arzewiem 
nowego pożaru wojennego. 


Anitecya bolszewieta na G, Sąstu. 


Czy może być wspanialszy eeł i wdzięcz- 
niejsze pcie dla pracy komunistów niemie- 
ckich i rosyjskich, jak kiłkusettysięczna :ze- 
sza robotnicza ra Górnym Śląsku? Tam roz- 
hiń życie gospodarcze, wprowadzić anarchię 
w cały ustrój admin'stracyjno-spaleezny, a pó- 
źniej to wszystko przerzucić w Zagłębie kra- 
kowskie, dąbrowskie i na wschód — to nie- 
tylko gorące pragnienie zwolenników .Manife- 
stu komunistycznego Marksa“, ale też į ser- 
decznie żyezenie hakatystycznych, jak i ko- 
munistycznych  imperyalistów, Niemcy spo- 
dziewają się, że jeżeli im się nie uda na dro- 
dze oficyalnego krętactwa zatrzymać przy so- 
bie Górny Ślask, to osiągną ten ecl przez 
anarchię, mord i pożogę. Gdf ona wszystkie 
trzy zagłębia węglowe, może spowodować. iż 
„dawna pena korony pruskiej" wyśliźnie r'e 
z rąk polskich i wpadnie z powrotcm w ręce 
pruskie. 

"Taka to niecną robotę prowadzą pod pla- 
szezykiem rządu berlińskiego Komuniści nie- 
mieccy. O tej to robocie wśród polskich ro- 
botników donoszą polskie pisma śląskie, ea 
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s Rogyą przyjęto i u nas z radością. Rada miej-| Wogółe e radością należy stwierdzić, że w |następuje: 


nizowane kazały się zwrócić do związków. 
Na innych przed!ożono to żądanie zebraniu 
załogowemu, no i załoga się na to zgodziła. 

Diaczegożby nic? Chętnie każdy przyjmie 


| p 


JA 


Í o 


I betnik ma do stracenia Ojezyznę. o którą 
jprzez szereg lat watczył — dlatego ra żydaw- 
slio-bolszewicką agitaćyą nie pójdzie, 

I. a. 


rio it rozelteyci. 


Świetna sukcesy grupy jazdy polskiej. — Mińsk przejścicwa obsadzony. — 


Zajgcie Rowakoastanłynowa, 


Warszawa. P. A. T. Kemunikaż sztabu gene- 
a'nepo wojsk połskich z dnia 17 b. m.: 

Na północny wschód wojska nasze w dal- 
azym ciągu posuwcją się w myśl układu rozej- 
isowógo, osiągając gximicę łotewską. Nieprzy- 
jaciel zzdechęceny dotkiwemi stratami, jakie 
poniósł w ciągu dni estatnieh, vie stawia SIniej 
5zcg0 oporu. 

Naczelne dowództwo podkreśla świetne pra- 
ce bojowe północnej grupy jardy pod dowódz- 
twcm pułkownika Strzemińskiego i pod- 
pułkownika Nieniewskiego, która w dn. 
„od 11 do 14 b. m. wśród nieustannych walk 
przebyła przestrzeń bisko 200 km. W bitwie 
pod Radoszkowiczami, Ilią, Krzywi 
czamii Dołhinowem grupa ta dokonała 
rozbicia trzeciej dywieyi sowieckiej, zdobywa- 
|ia 1500 jeńców, w tem 40 oficerów, sztandary, 
tabory, 2 Gziała, 30 karabinów maszynowych i 
3000 kacabinów ręcznych. 

W rejonio Mińska oddziały nasze wycofu- 
jn się na Tinie rozejmową. Czołowy oddział 50 
ipp., który pod dowództwem pułk Paszkie- 


ikowice i Piererów. 

Pod Zwiahlem oddziały nasze odparly 
atak nieprzyjaciela, który sxoncenirował w 
tym rejonie znaczniejsze siły. Oddaiały nieprzy- 
jacielskie zaatakowały <= zajęły przejściowo 
Ostropol. Miasto uległe zupełnomu zniszcze- 
niu. Ludność żydowska została wymordowana 
przez bojszewików. 


Pierwsze posieńzenie tymczasowej 
komisyi rządzącej, 


Warszawa, P. A. T. Dowódatwo grupy kre- 
sów Bieniakonie donosi: Dnia 16 b. m. 
odbyło się pierwsze ureczycte posiedzenie tym- 
czesowaj Komisyi rządzącej Republiki środko- 
wej Litwy. De zebranych ezionków komisyi 
przemówił gen. Żeligowski, zaznneaając na 
wstępie, że musiał zdecydować się bez yahamia 
na czyn orężny, aby nie dopuścić do gwałtu, 
jaki miał być dokonany nad jego ukochanym 
krajem. Następnie scharakterysował polożenie 
kraju i przedstawił program prae, jakie musi 
wykonać Komisya rządząca jeszcze przed zwo- 
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łanie wyłonionego z powszechnych wyborów 
sejmu nstawodawczego, na ręte którego gene- 
rał uroczyście ślubuje złożyć swoją władzę. 
Gen. Żeligowskiemu odpowiedział imie 
niem tymczasowej komisyi rządzącej p. A bra- 
|mowiez, dyr. deha:t. spraw wewn, wyrażą- 
jąc wiarę, że silna wola, wytrwałość i praca 
„dla dobra ogólnego pokonają przeszkody i do- 
prowadzą do pomyśnego załatwienia sprawy. 
„Następnie gen. Żeligowski odczytał tekst 
przysięgi, którą ałożyli ezłoskewie tymcza8o- 


Terespola, Misopała I Lubaru. 


Waższawa. P. A. T. Komunikat sztabu gene- 

uainego wojsk polskich z dnia 18 b. m.: 
| Oddziały nasze zzajdują się w toku ożeauze- 
nia linii rozejmowej. - 
Na Wołyniu i Podeln odrzueżwszy nieprzyfą- 
tiela, który usiłował roaszerzyć stan swego po- 
iaradania, zzjęłóźmy Hirapal, Lubar, Terespci i 
pewon oah anyagon > 
| Naczalma dowództwo wojsk pelaikch, 

sztab generalny. 


WALKI WOJSK UKKAIŃSKICH. 

Wiedeń, P. A. T. Ukraińskie Diuro prasowa 
| donosi ze Stanisławowa pod datą 15 b. m.: ` 

Mimo krwawych walk nie mogli bołarewicy 
nigdzie przełamać linii ukra'ńskich. Nowokos 
stantynów, który przemijająco dostał się w rę- 
jes bolszewików, został pozownie zdobyty. Pod 
Żmerynką wykoiciliśmy bolszewicki pociąg 
poneerny i zniszęzyliśmy go. Nieprzy jacielskie 
eddziały konnicy, które zaatakowały nasze pe- 
zycye na lewym brzegu Bugu, zostaly odparże, 


kiej zaborcom wieza wtargnął przejściowo do miasta, zdo- |zabraliśmy pięć karabinów maszynowych i 80 
srowej Judno- był tam kilkanaście karabinów maszynowych. jeńców. Nieprzyjncieł wzmocnił swoje ataki na 
możności za-| Na Pulesiu obsadziliśmy Domanów, żyd- |Południowem skrzydle frentu ukraińskiego. Li- 


inia kolejowa Mohylew Podolski-żme- 
|ryn kai nasze pozycyc na wschód ed niej po- 
zostają pod nieustannym ogniem artyleryi bol- 
szewiekiej, 

Warszawa. (Telef. wł.) Armia ukraińska ra- 
jela Bar, wziąwazy do niewoli 1000 jeńców. Dy- 
wizya uxraińsko-kijowska operująca na wschód 
ed Żytomierza, wzięła Ge niewoii 1608 jańców, 


Digżałagóć rządu Wiłeńokiegi. 


wej Komisyi rządzącej. Liczeie zebrana publi- 
czność, złożona z duchowieństwa wszystkich 
wyznań, zrzeszeń narodowych, ezionków./tarzą. 
du miejskiego, instytucji społecznych, oraz wy- 
bitnych przedstawicieli miejscowego spoteczcu- 
stwa, entuzyaciycznie przyjęła przemówienie 
naczelnego dowódcy í owacyjnie wiźała człon- 
ków Komisyi. 
STOSUNKI WEWNĘTRZNE. 

Warszawa. P. A. T. Dowódstwo grupy kre- 
sów Bieniakonie komuniknie: Rosyjska geeta 
„Wileńskij Kurjer“ podkreśla rarządzenia rag- 
du co do utrzymania spokoju i porządky w mie 
ście i kraju. Zarsadaenia dały już rezuitaty po- 
zytywne i odbiły się pomyślnie ra ożywione 


łaniem sejmu. Głównym jej celcom będzie zwo- |tętnie życia: gospodarczego. 


Warszawa. P. A. T. Dowództwo grupy tre- 
sów Bieniakonie komer:ikuje: Epidemia chole- 
ry, która panowała w Wilnie, wygasia zupel- 
nie w ciągu estataich tygodni. 


BIAŁORUSINI W RZĄDZIE ŚRODK. LITWY. 

Warszawa. P. A. T. Dowódstwo grupy kre- 
sów Bieniakouie komunikuje: Społeczeństwo 
białoruskie śledzi działalność dwóch znanych 
działaczy białoruskich w łonie rządu środkowej 
Litwy, prof. Iwanowskiego i prof. Te- 


„SŁOS NARODU" z dnia 29 Pażilsiornika 19020 row, 


raszkiewieza, pierwszego jako dyrektora jiż przyszła tam wiadomość nadosłana przez li- Kalisza, spalili 420 domów w Aródmieściu w 
arrowizacyi, drugiego jako wicedyr. oświaty. |tewskie biuro propagandy, ił gen. Żeligowski | tem ratusz i teatr mię 
3 y -N z wojskiem poeuwa się w stronę Kowna. odbudowuje. 
KOMUNIKAT GEN. ŻELIGOWSKIEGO. 
Warszowa, P. A. T. Komunikat sztabowy 
vbrosy krajowej, śiodkcwej Litwy z dnia 16 
b. mz W ciągu dnia ubiegiego nieprzyjaciel pe 
sinem przygoowanii czniuwem kilkakrotnio 
przechodził do ataku. Główne uderzenia skiero- 
wane były na miasto Rykonty, gdzie atak | 
pouawiamy był z wiełką uacichłością. Wszysikie 
ataki odgarto, 


ROZŁAM W SEJMIE KOWIEŃSKIM. 


Warszawa. P. A. T. Dowództwo grupy kre- 
„sów bBicniakonie komunikuje: „Wileński Ku- 
ryer* dowiadujo się z Kowna, że wyłoniły się. 
tam znaczno nieporozumienia w kołach pouty- 
cznych w strannictwie chrześcij o-<łemoekra- 
tycznem. W sejmie nastąpi! roziam. Część prze- 
szła do opozycyi, zarzucaljąc rządowi słabość 
„li niezdecydowanie w sprawie Wilna. Inna część 
wzinocniła swcje stanowisko wrogio «obec pol- 
SkOŚĆCI, x 


kończenych. Tem piękny przykład szybkiej 
cdbudowy dowodzi wielkiej energii tamtej- 


RAS czenia rychłej odbudowy całego miasta. 
biel y t tury i sztuki, Dr Heurich, przybył w niedzielę 
Bobiceki, palk. i szef. dorkiiiczaja, 

"Warszawa. P. A. T. Dowództwo grupy kre 
sów Bienialtonie komunikuje: U oficera litew- 
skiego, wziętego do niewoli w walkach © wil- 
zo, E R Ao. aja ją mA "UPADEK GABINETU GRINIUSA. 

4 października, w klóryra między innemi dono- " 
si swojemu dowództwu, że pomiędzy Żołnierza- , Warszawa. P. A. F. Dawódzawo, grupy kre- 
mi bedacymi na fronela, prowadzi się intensy- |SÓW Bieniakonie: Według wiadomości otrzyma- 
wro propaguude. Propagaudą zajmują się gió- nyeh z Kowna, nastąpił upadek gabinetu Gri- 
w nie afiecrzy i ulopowani żołnierze, pochodzą- | MUSA, spowodowany niedostateczną energią i 
cy z Litwy. Propagzada ta móała na celu prze- niezdecydowanem jego stanowiskiem wobec wy 
ezodzenie zajęciu Litwy przez bolszewików, |Padków wileńskich. Na prezydenta nowego ga- 
Powyższy moldunek aajlepiej charakteryzuje binetu upatrzono Slczowicza, hardzo wro- 
zwody, kióre skłoniły wojska pockedzące z |go uspowobionego da Polaków. Inna wersya 
Litary do samodziefnej akeyi. tłómaczy przewrót zmniejszeniem autorytetu 


` idelcgacyi, w skład której wchodzi Slezewicz, a 
GEN. ŻELIGOWSKI IDZIE NA KOWNO? |która ma na ceiu pozyskanie Europy środkowej 


sk 
- ozasie wojny w kościcle św. Jana w Gnieźnie. 
Preski te, odrestaurowane z piatyzmem przez 
p. Rutkowskiego, pod przewodnictwem p. Paj- 
zderskiego, wzbogacają skarhnicę dawnej sztu- 


IN 


LN 


bną pierwszą kartę w historyi działalności pier- 


zwiedził Farę i kościół katedralny, przyczem 
stwierdził, 2o oba te pomniki, a zwłaszcza ka- 
tedra, w niedlugim czasie potrzebowałyby wy- 
datnoj prsnocy finansówj ze strony państwa 
i kazsorwacyi, 

OTWARCIE 


SZKOŁY PODCHORĄŻYCH 


Warszawa, (Telef. wł) Z Kopenhagi donoszą, ii państw koalicyjnych da Litwy. W BYDGOSZCZY. Donoszą nam: Dnia 10 b. m. 
cdbylo się w Bydgoszczy poświęcenie zasaż0- 
En oaza a ej tum Świeżo szkoły podchorążych. Piękny 


gmach i urządzenia zostały w spadku po Niem. 
cach, którzy nesili się z zamiarem ufundowa- 
«ia tam swojej „Kriegsschułeć, dla tem mo- 
eniejszego jarzma prastarych ziem piastowych. 
Mszę św. eelebrował i poświęcenia dokonał ks. 
prymas kardynat Dalhor, który też przemówił 
do 513 uczniów nowo poświęconego zakłydu, 
wskazując między iinemi na wielką rolę pier- 
wastków ret'yijno-rycerskich w wojsku, Na- 
stępnie uczestnicy ceremonii zwiadzili piękny 
gmach szkolny, poczem — wraz z ministrem 
wojcy, przybyłym na tę uroczystość — udali 
Się wszyscy na plac Ćwiczeń, gdzie uczniowie 
popisywał się grami i zabawami wojskowemi 
pod kierunkiem instruktora franc., por. Bou- 
doira Zakcúczyło wizytę m'nistra w Bydgo- 
szezy zebranie w miejscowem kasynie oficer- 
skiem, gdzio obu dosiojnych gości: ministra 
wojny. i ka. prymasa podejmował dowódca 
szkoły podchorgżych, pułk. Jastelnicki, jeden 
z najdzieciejszych ł uzdolnicnych oficerów 
polskich. 

ARESZTOWANIE BOGDANA HR. RONI- 

KIERA. W Warszawie rozeszła się pagłoska, 
że w Ńzwajcaryi aresztowano Bogdana hr. Ro- 
|nikiera, który tam przebywał od dłuższego 
czasn, bedac podczas okupacyi micrieckiej 
zwinny z więzienia, po złożeniu kaucyi w 
sumie 10.000 rubli w złocie, na półroczny ur- 
lop dla poratowania zdrowia. 

Jak twiordzą, Bogdan hr. Romikiar jest w 
drodze do Warszawy, gdyż jeszcze raz będzie 
wznowiony proces przeciw n'emu o zamordo- 
wanie jego młodocianego. szwagra, Chrzanow- 
skiego. S 

KOMENDANT POLICYÍ PAŃSTW. NA MA- 
ŁOPOLSKĘ we Lwowie, Wiktor Hioszowski, 
wyjechał na trzytygodniowy urlop. Zastępstwo 
objął Rudolf Wizimirski, 

CHODZiKI. Prilucki, Grinbaum i inne cho- 
dziki uwzięli się na naszych ministrów, zanu- 
dzając ich „sprawami“ prywatnemi wszelakich 
żydów. Ale — jak się okazuje — powodem 
mnogości tych spraw jest zwyczajna 1ywaliza- 
cya konkurentów żydowskich, z których każdy 


W dalszym ciągu przystąpiono do sprawy 
nowych cen mięsa. Radea mag. Dr Closmann 
przedstawił nowy conrik na mięso i wyroby 
1 Ara masarskie, skalkulowany przez komisyę dla 

Qperowaaie strajkami przez P. P. S. przecho- |-pray mięsnych na podstawie peryodycznego 
dzi już nietylko granice dozwoloze w konsty- |bągania cen żywego towaru ca targowicy 
tuejjncm państwie, ale dochodzi do przesady, | miejskiej. - i f | 
graniczącej z  śmiesznością. Ukoronowaniem | —_ Pó owi dyskusyj, komisya powierzyła 

m ie betas demonstracya Wczorajszą. | PAWE nadm rżki con mięsa, wędlin i tłuszczów 
Enen aani i i . |do pencwrego rozpatrzenia komstevzwi dla 

Pominawszy już sprawę, że metoda wywiE-|s.vawy mięsnych. do którego wybrano dodat-. 
rania macisku przez ulicę na Izbę posciską nie |kowa r. m. Wajdę, jako fachowca. 
jest wcale metodą demokratyczną i postępo- | OTWARCIE DOMU OFICERSKIEGO. W nic- 
wą. zaznaczyć trzeba, iż wczorajsza „woła lu- dzielę sl b. r: g gedz. T U Sae Ep cdbyła się 

i ER | „|w sali Strzoleckiecj uroczystość otwarcia Domu 
SP 0a Wocdya: <zairecenfiwinye rzy po oficerskiego, przeznaczonego na zobrania to- 
mocy nakazu i gróżb pod adresem tyeh, coby | warzyskie oficerów i ich rodzin, założonego 
cd strajku usunąć się chcieli. staraniem Y. M. ©. A. Na otwarciu byli obecni: 

Eurtył socyalistycznej trzeba było kcniecz- | generalicya 7 gen. Simonem i Stilierem ta cze- 

wez? ich czasach .pre-|10. Oficerowio irancuzcy, grono pań z rodzina- 
E = s Wy A "R gi eo ma „ |mi oficerów, rektor Uniw. Estre'cher, starosta 
sze" pogieprzeć. sę ja r h as Kowalikowski, Szajnocha, prezydemci f edero- 
potężse pluca demagegów rozdmuchaly ją dO | więz i Rolle, członkowie Białogo i Czerwonego 
postaci straszaka i krzyknieto tłumom: „Patrz- ||Krzyża 1 wiełu śnnych. Przemawiali: prof. 
cie. co wam grozi — senati chrońcie sę pod na- Kallenbachowa, wej Ę M. C. A.i ky 

EEN A pa ; ».|tant m'syi fraccuskiej. W czasie uroczystości 
mina a a TE udograła muzyka Śkó polki, miski 
-IEŻESĄ i amerykański. 

Do strajku zmuszane grożbą. jak to uczynio-| ZEBRANIE KRAK. KOŁA TOW. HISTO- 
no n. p. z Kongregacyą kupiccką. Niektórzy | RYCZNEGO cdbędzie sią we czwartek 21 b. m. 
z kupców próbował: obwcrzyć sklepy, lecz usią- | © godz. 6 wieczorem w sal: seminaryum archeo- 
pić musieli przed brutalną siłą. logicznego (Biblioteka Jagiell.). „Mówić będą: 

Jeżeli pp. socysfstem chodziło o wykazanie Pro WE Somkowicz: „Rola polityczna rodów 

> t 3 k P rycerskieh w Polsce wieku XH“, i prof. WŁ Ko- 
Sejmowi „woli ludu“, te zamiar ten chyb cełu, nopezyński: „Tajemnica Michała Paca, marszał. 
bo mawifestacpa wczorajsza była wprawdzie | ką Generaktośei Barskiej“, 
debrze zorganizowaną, ale... kumedyą. Nie było y KONFISKATA BUŁEK. Piekarzowi Gomün- 


T A . |derowi w Podgórzu, ul. Kalwaryjska 14, Bkonfi- 
w niej woli ludu, były tylko fałsz, demagogia | akowano 800 imłek, z I Suk nie posiadały 
4 terror. l 


KRONIKA. 


Kraków, 19 października. 
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przenisanej wagi. Bułki rozsprzedano między 
publiczność. 
SZCZEGÓLNY ARESZT. Podczas rewizyi, do- 
STRAJK MANIFESTACYJNY. Wczorajszy Sa | w kklepie PiE UE" 
ER; , usta organa Urzędu walki z Hchw3, właścicie cd 
dzień upłynął pod. bas tem Reg ję przej pozorem zawołinia męża, wyszia z sklepu, Noe. 
ciwko dwnizbowości w Bejme P PIESyĄ |kaląc w nim przeprowadzającego rewizyę. Z opa. 
strajkujących wszystkie skicpy, większość re-|łów wybawił przymknięiego pewien przechodzień, 
stanracyi i ogół kawiarń byly od godz. 9 rauo d tind znać o lk ak E W (ii 
zamknięte, te ostatnie dop:cro 0 godz. 7 wiej SOA waiti z aw, który spowodował na- 
s z £ Ms tychmi j + ie l z Z : tę 
czór otwarty swo pólwoje dla zgłodziałych |Vejomej klennanki - One aresztowani do- 
rzesz. © godz. 10 rauo zebrali się przed romni- ARESZTOWANO Antoninę Bronner za kradzież 
kiem Mickiewicza robotnicy wszelkiej katego- ye znacznej wartości na szkodę p. Maryi 
$ k akowcj, 
ryi, po przemowach, wygłoszonych ker” posła| KRADZIEŻ W KOŚCIELE. W kościele Najśw. 
Czapińskiego, oraz prezesa Bundu Brossa, | Maryi Fanny aresztowano Andrzeją Kozaka, lat 
ruszyli strajkający na plac Matejki pod pomnik | 48, EE ary gdy z jednej ze skarbonek wybierał 
Grunwaldzki, skąd, wysłuchawszy przemówień | pieniądze. 
11. AE Jéni 1 | WŁAMANIE. W nocy z 16 na 17 włamał si 
kilku pog ców i odśpiewaws zy „Cz SEDOBĘ |;16 sklepu jubilera Srhuldentreta w Podgórzu 
Sztandar”, rozeszń się. Kolej i poczta funk= |nyzez otwór, wybity w Ścianie ansiedniej winiarni 
cyonorały mnermałnie, unicruchomiono tylko |Zuckera — wyśledzeni nastepnego dnia: Mojżesz 
fabryki, warsztaty kolejowe, tramwaje i t. p 


poem A Tarnopola, i Gusta s Tagai Hpi 
REGULACYA FLAC NAUCZYCIELSTWA | pogo 3” ma malae wartosci ea007 mE. 
SZKÓŁ ŚREDNICH. Ze sfer miarodajnych da |irthów całv matarvał skradziony, Rawa a: 
wiadujemy się, że rczporządzenie wykonam |spostrzeżenie zbiegł. 
cze. co do regulaeyi plac nauczycielstwa szkól 
frodatch, opracowane przez Ministerstwo wyzn.| PROGNOZA POGODY. Sprawozdanie meteoro- 
ral. i ośw. publ, uzyskało obecnie zgodę Mini- logiczne stacyi  radiotclegrz'ieznej „w Krakowie. 
sterstwa skarbu, w najbliższych dadach będzie RE RATAJ pogody na dzień 19 b. m.: 
ogłoszoue i na tej podstawie urecutowane po- la. ARG nie, silniejsze przymrozki, wia- 
borv będą DGA n ù " j 
POSZKODOWANI . Komisarya 
Jopolski głównego Urzędu likwidacyjnego za- Z Poiski i ze świata. 
wiadainia, że mejscowe komisy szacunkowej ZIEMIE BIAŁORUSKIE CHCĄ ŁĄCZNOŚCI 
dla ustalenia i ocenienia strat wcejennych|Z POLSKĄ. Z Warszawy donoszą: Naczelnik 
z czasu wojny Światowej i polsko-ukraińsk'ej |państwa udzielił posłuchania prezydyum pol- 
zostały upoważnione do przyjmowania zgło- |skich Rad Narodowych ziem białoruskich, któ- 
szeń strat wojennych po dzień 31 grudnia b. r.|re imieniem jedynego, drogą powszechnych wy- 
POSIEDZENIE KOMISYI APROWIZACYJ- | borów powołanego wszechstamowego przedsta- 
REJ odbyło się w sobotę 16 b. m. pod przew. |wieielstwa kresów b'aforuskich, wyraziło pro- 
wiceprez. Roliego. St. radca magistratu Sawiń. |test przeciwko warunkom „traktatu ryskiego, 
ski przedstawił sprawę uregulowania obrotu |żądająe przywrócenia ścisłej łączności ziem 
zbożem pozakontyngertowem i jego przetwo-|b'ałoruskich z Polską. W tej samej eprawie 
tami, oraz przedłożył szereg wnesków ćo do|pom'enieni przedstawóciele kresów białoruskich 
sposobu wyłconąnia powyższego rozporządze. | złożyli memoryał na ręce marszałka Sejmu, 
nia w obrębie Krakowa. Bo przeprowadzanej prezydenta ministrów, oraz ministra spraw Za- 
dyskusyi, komisya uehwalła powierzyć rozpa-|graniecznych. (Patrz artykuł w dzisiejszym tu- 
trzenie podań kupców o zakupno zboża poza-|merze p. t. „O kresy wschodn'e'"). 
kentyngeutowego „subkomiteżowi, wybranemu| RUDOWA NOWEGO RATUSZA W KALI- 
z pośród członków kcmsyi aprow. Hurtownicy | SZU. W niedzielę 17 b. m. odbyło się w Kali- 
mogą sprzedawać zboże madkoutyngentowe|szu w sposób uroczysty poświęcenie kara'enia 
i przetwory tylko tym datalstom, którzy się |wącielnega pod łudowę nowego ratusza, Pre- 
wykażą osobną legitymacyą magistratu do za-|zydent m. Kalisza. p. Michalski, rozesłał zapro- 
kupna i sprzedaży tych artykułów. Uchwalona |zenia na uroczystość da wszystkich władz, 
dziej zerwolić ma wypiek pieczywa pozakontyn-|oraz przedstawicieli autonomicznych z całej 
gentowego tylko tym piekarzom, którzy słęjPotski. Niestety, delegati Krakowa nie mogli 
zobow'ążą sprzedawać to pieczywo przedewszy- |wziąć udztał w uroczystości, pdyż zaproszenie 
stkiam we włisnych lokalach sprzedaży. |przyszło za późmo. Wobec tego prezydyum mu- 
W sklepach detalicznych wolno będzie sprze- sialo ograniczyć się do wysłania deposzy gra- 
dawab tylko taki chleb nadkontyngentowy, |tucyjnej. 
który będrie opatrzony firmą piakarnł i ceną.| W sierpnia r. 1914 Niemcy, włarznąnszy do 


czasu naszych ministrów. To też doszło już do 
togo, że nawet jedna A, żargonówek (,„TLodzer 
Tagblatt“) wyśmiewa to chodzikostwo, zamie- 
szczając takie ogłoszenie: 

„Zydzi, kto z was wie o jakiojś sprawce sen- 
sacyjnej, chcóby o szczutku w nos żyda, o 
dmuchnięciu na jego „„pejsy*, o nadcpnięciu 
odeisku żyda, niechaj zaraz zawiadomi adwo- 
kata (?) N. Puiłuckiego, który natychmiast 
pojedzie ekspresem autemobilowym na iter 
wencyę do Naczelnika państwa. Za każde do- 
nies enie żyd otrzyma 1000 mk, i fotografię ca- 
łej rodziny Priłuckich razem z ich służącą — 
„gojką”, Żydzi, nie chodźcie do Grinbauma, bo 
Qa do niczego, zwleka okropnie, gdy Prłueki 
załatwia wszystko błyskawicznie. Wypuszcza 
on z więzienia najnichezpieczniejszych prze- 
stępców, nawet po wykonaniu kary śmierci. 
Gdy skazany już wisi, Priłucki zdejmuje stry— 
czek” i t. d. 

Grinbaum naturalnie chwali się na swój spo- 
sób, A nasz Sejm, masze władze traktują te 
indywidua poważnie.. Czas z tem skończyć. 
Szkoda czasu. 

UROCZYSTOŚĆ OBRONY PARYŻA. Gmina 
Louvres, znajdująca się na pograniczu departa- 
mentu Ile de Fratce, była w roku 1914 naj- 
bliższą Paryża miejscowoświą, do której dotar- 
ła armia Klucka w czasie ofenzywy niem 'eckiej 
na Paryż. W miejscu tem będzie wzniesiony 
pomnik, którego inąuguracya odbędzia się 50 
paździemika, | 


Zawiadomienia I komunikaty, 


KRAKOWSKI KLUB SZACHISTÓW zanrasza 
czlonków na zebranie towarzyskie, które odnędzie 
się w Klubie we czwartek 29 b. m. z okazyi otware 
cia sezonu zimowego. Wydział e. dwa tur- 
nieje: "pierwszy rozpocznie sią 1 listopada, drugi 
o mistrzostwo 19 grudnia. 

KONKURS NA WSPARCIA. Odsetki, naroste 
w r. 1320 od kapitaiu z zapisu é. p. Katareyny 
Hanowiczowej dla wdów po podupadłych rze- 
mieslnikach krakowskich, rozdzieli prezydyum 
miasta po polowie, między dwie, odznaczające się 
moralsem prowadzenicm wdowy po podupadłych 
rzemieśłnikach krakowskich, narodowości polskiej, 
religii rz.-kat. Współubiegające się o wsparcie ma- 
ją w podznią wykazać. żo są wdowami po pod- 
upadłych rzemieślnikach, przynależnych do Kra- 
kowa i trudniących się tutaj stale rzemiosłem. 
Do podania należy dołączyć: metrykę Ślubu metry- 
kę śmimrci mężą, pońwiadczeęnie. że zmariy mąż 
był przynależny do gminy m. Krukowa. Podanie, 


| 


iski. Obecnie Kal'sz sią: BĘ 
Dotychczas, oddano do użytku, E$ 
58 domów, a jest w robocie 120 budynków, ' BĘ 
z których 49 będzie w najbliższym czasie wy- | jg 


szych obywateli, którym imieniem naszego spo- | BB 
łoczelistwu przesyłamy  najserdeczniejsze ży- | BH 


MIN. HEURICH W GNIEŹNIE, Minister kul- | S0 


celem cbejrzenia cennych fre-- | EB 
sków z połowy XIV wieku, które odkryto wi 


ki polskiej niepomiernie ż będą stanowiły ehli- EG 


wszego polskiego urzędu  konsorwatcrskiego | przemysłowego; -którego zmarły był członkiem, po- 
w województwie. poznańskiem. P. mister świadczeniem, iż za życia wykonywał swój prze- 


chco być „wiekszym“ wśród żydów kosztem | 


azopiinione ponadto ze strony Stowarzyszenia i 


Shau ETETWYCRYJCCPEZĘ n EWZS YZ EP PE Z Z ry PAREZZZERĘCZAWE A 
PORE NOŚ A a AD  Z0WRÓWZ SNOG 


azm Zamiast tylko życzyć komuś majątku sza | 
z okazji uroczystosci rodzinnych lub kależeńskii Z 
lepiej dopomódz mu do spełnienia życzeń 
i efarzwać „inilłosówkęć 
pead postacią 


4 Państwowej Pożyczki Premiowej 
która w każdą sobote w ciągu lat Z3-4u 


marek p 


ma 
Szi 
E] 


'1 milion 


(p! + aee Drisas A ać l 
Je 2 6 PSZ" zł 


Niestety, tego najsilniejszego bodźca, siu- 
żącego do budzenia wiry w zapanowania 
Królestwa Bożego (a zatem miłości) na zioe 
mi, użyła ludzkość nadaremno. 


rnysł jako majster w mieście Mrakowia, ziożyć 


Z ust Zbawiciela, który przyszedł „pokój 
zostawić nam“, padły gorzkie i przerażające 
słowa: „Królestwo moje nie jest z tego świw 
ta”. Golgota ociekla krwią, a społeczeństwo 
chrześcijańskie, uznawszy ewangelię za tos 
ryę, którą w praktyce wykonywać można tyle 
ko w półmroku świątyni, wywlokło na świa» 
tło dzienne dawno hasła, dawne mędrkowania 
i dawne narodowe i socyalne walki, twier- 
dząc, że być inaczej nie może. gdyż zismia 
nie jest klasztorem, a człowiek nie jest biczue 
jącym się mnichem. 

Na to ostatnio twierdzcnio zupelnie zgodzk 
łem. się w mojem „Miłosierdziu*, a godząc sio, 
wyciągnąłem dalsze wnioski, które ująłem w 
następującą, naiwną tezę: 

Rozwój ludzkości nie, zależy ani od pra 
gramów politycznych, ani od programów 60 
cyalnych (starych, jak świat i. jak dzicjowe 
doświadczenie uczy, nie prowadzących do nie 
czego), ale wylącznia od moralnego wyrobie« 
nia jednostek. Jak długo indywidualna praca 
nad sobą, a zatem walka ze swoją nawskróś 
jegoistyczną, ludzką naturą, nie stanie się are 
|tykułom spoiecznaj wiary, tak długo wolność, 
równość i braterstwo będzie li tylko owczą 
ikkórą, okrywającą wilka, będzie tylko hasłem 
wietowem, a co za tem idzie, będz'e hasłem do 
bozustannoj walki wszvstiich za wszystkimi, 


, prowadzonej w imię zasady: „wynoś się, ażea 


Repertuar Teatru Powszcchnege. 
Wtorek 19 b. m.: „Za dawnych dobrych czesów" 


należy najpóźniej do dnia 3 listopada b. r. w dzien- 
P, CAD. GORCA, Artykuł Pański „O naszą mło- 
dzież" zawiera wprawdzie uwagi słuszne, ale nie 
przynosi nie nowego ponadto, cośmy już kikakro- 

Środa 20 b. m.: „Życie paryskie“, 

Wtorek 19 b. m.: „„Klaudyusz'. 

Środa 20 b. m. „Klaudyusz*. 
j W - od 
Nauka, literatura, 
TWY“ na r. 1921. Wydał ks. Er. Matzel T. J. 
j raków. Wydawnicbwo Księży Jezuitów. Str. 

„Z nowym rokiem dłonią chqtną nieść po- 
‘uchy bratni dar i miłości Bożej tętno rozpło- 
mionić w nowy żar — to myśl przewodnia 
we wstępnym wierszu ks. Karyłowekiego. Myśl 
ta przebija ze wszystkich artykułów, pomię- 
dzy którymi na szczególną uwagę zaslugują: 
gnieźnieńska* (z cyklu: „Nasze katedry”) Jó- 
zefa Trepki, „Jasełka polskie” (łatwe do odc- 
graria) ks. (liwy, opowiadanie historyczno 


niku podrzwczym mapistratu. 
itnic w naszem piśmie na ten temat pisali. 
Repertuar „Bagateli*. 
sztuka. 

„KALENDARZ APOSTOLSTWA MODLI- 

PZD, 

wydawców 1 autorów Kalendarza wyrażona 

„Modlitwa — potęgą* ks. Matala, „Katedra 

„W złotym rydwame* kB. Maciątka i nowelka 


bym ja mógł zająć tuuje dotychczasowe si 
ina tle obcenej wojny „Naa Sluczą” ks. Kary- data» 8 Ke i YE ow, 
|łowskiego. — Oprócz części litorackiej, uwzglę- | Byś konse atysta, demokratą, socyalistą 
p dostatecznie i część informacyjną, da [Tuh bolszewikidkn jost bardzo łatwo, poniewaà 


iąc dobrze vredagowano kaloudaryum, skład | 
hierarchii kościelnej w Polsce, taryfę pocztową, 
i informacye o zasiłkąch dla rodzin wojsko- 
wych. Strona typograficzna kaledarza, jak na 
wojenne stosunki, bardzo dobra. Iłustracye i. | 
czne i ciekawe. Reklamować wydawnictwa mowi Adam Miekiewicz: 
nie potrzeba, bo kalendarze OO. Jczuitów rear | 


nie . - R: .-_ |„Krzyż wbity na Golgocie tego nie wybawi 
a już ustaloną swoją marką i licznych odbior- Kto gazu na scrcu swojem krzyża nie wystawi”, 
W. 


Wystawiamie krzyża na swojem sercu jest — 
ZZO A A EEN ZCENOWNY SZ W  przedowszysikicm w chwilach wolnych od 


r ia z grożącego niebezpieczeństwa — raczej boles 
Z sali koncertowej. Operacyą. I tutaj zaczyna się mój nica 
Marya Poraska-Mevi. 


(łeśli kto woli sceptycyzm), poczęty nie tyle 
Żałuję, że mie miałóm sposobności słyszeć 


z braku wiary w ludzi, ile z braku wiary w 
Anor Pi aar i Poki gr ocznej EPE" papie AMjekjowiczównkiej- ro. 
gdy głce jej był w pelni rozwoju. Niedzielny 


cepky, to raz, a powtórce, poczęty z głębos 
Pog i „+ |kiego przekonania, że „Miłosierdzie“ moje nið 
| koncert A SEN 4 RÓŻ BK zmieni oblicza ziemi skoro go zmienić nie poe 
rozporządzała kedyś szeroką skalą. ATWĄ, | rafiło ani a 5 i A - 
|jsk nie mniej siłą i dźwiękiem glosu — dziś uni narodzenie, ani męczeństwo, anf 
| pozostało jej jodyzie to, co jest niezatartem 


zmartwychwstanie Boga, co mówił z nami 

twa: twarz. iłosierdziuć 
piętnem każdej dobrej szkoły: wyraźna dykcya |. o w twarz W_„Miłosierdziu” staralem 
i szezęśliwo postawienie głosu. Najkorzystniej 


się oduwodnić, że tylko odrodzenie duchą 
f ACE - |chrześcijańskiego może nas wyrvać z przepae 
wypadła ta część programu, w której pani|ęg W epilogu starałem się dać do zrozumie 
boraska-Mevi posługiwaia wią tylko średnicą | ža nio należę do rzędu zaślepionych maa 
bonów, ograniczając się przy tam do piana| ycie, zle do rzędu ludzi, którzy walczy 
i utrzymując tempo amdanta. Diatego okronną |; kami sa trzeźwo, gdyż wiedzą, ił nają 
ręką poniekąd wyszła w p'eśni Mortuszki p. t. potężniejszym wiatrakiem jest „cenus homo*J 
„Anioł dziccina“ i w „Cichej śmierci” Galla. I dlatego też, ażeby myśl sióża wyówietłić 
o końcowych stów epilogu „da capo al fine* 
dodałem dwa wiersze, a mianowicie: 
„Jeżeli nasze syny, wnuki, czy prawnukł 
nie zechcą grać inaczej prologu tej sztuki“ 
K. H. ROSTWOROWSKI. 


program danego strennietwa nie zahaczą 
o nej.ajniejsze tryby naszego osobistogo $y» 
cia. Być natomiast naprawdę, do dna uczcie 
wym człowiekiem (wiee I prawdziwym ehrzos 
ścijaninem) jest bardzo trudno, ponieważ, jal 


Thomas „Mignon”, Rubinstcin „Damua*) wypa- 
dia bardzo słabo, a co ważniejsza — s.listka 
nie zawsze była wierną  imtenecyi twórców. 
Wówczas akompaniament p. B. Wallek-Wa- 
lewskicgo ratował istotę i prawdziwy wyraz 
aryi. Zaznaczyć jednak należy, że jeśli jnż nie 
tak zwaa „marka“ koncertantki, te przynaj- 
mniej eel wieczoru (dochód przeznacz.my na 
Czerwony Krzyż) pow:.nien był zgromadzić 
| liczniejszą publiczność. a. w-ski. 


14 e o LJ 66 . 
Po premiene „Milasierdeia w Warszawie 
Po premierze „Milosiorāzia" w Warszawie 
otrzymałem szereg oficyalnych i mieofieyal- 
zych zapytań, jaka jest właściwie toza mojej 
sztuki, czy jestem zamaskowanym  idealistą, 
względnie optymistą, czy też zdecydowam: k ań 
zm względnie pesymistą. Spies e następującego wyjaśnienia: ć 
(ty, w kilku słowach, na te pytania odpowie-| Niedomagania, o jakich wspomina autor pos 
dzieć. 5 wołanego artykulu, przypadają na okres czasu 
W sztuce mojej oparłem możność etycznego | Mniej więcej od poiowy sierpnia do połowy 
rozwoju wyłącznie na akcie woli, Człowiek, | września. kiedy stan wojenny i ewakuacya 
który naprawdę chce, wszystko może, a zatem | Warszawy siłą rzeczy nie pozwalały na. normale 
może i ziemię zamienić „w Raj na ziemi”, |ny bieg pracy, Ewakuacya nas nastąp ła wskua 
tembardziej, żo miłość bliźniego, katowana |tek rozporządzenia właściwej władzy, t. j. 
naszem codziennem, samolubnem (boé dążą- Centralnoj Komisyi owakucayjnej. Zarząd zB 
com po linii najmniejszgo oporu) życiem, sta. |niom tej Komisyi musiały się poddać wszy» 
je do szeregu, ilekroć z jej pomocy pragnie. |stk'e władze i instytucye państwowa. 
my korzystać. : Wystarczy zaznaczyć, iż na samą drogę, w. 
Ale ludzie „nio chcą chcieć". czasie ewakuacyi i raewakuacyi, w jedną i dru- 
Gdyby nie byli otrzymali w spuściźnie nau-|gą stronę, musieliśmy zużyć 17 dni, w eągu 
ki Chrystusowej, możnaby się łudzić nadzie- | których wszelką praca x konieczności była. 
iją, iż gdyby sam Bóg nagle „stał się ciałem | wstrzymana. 
i zamioszkał między nami*, ludzkość dozna- | Daje to obraz ogromu aagromadzonego przeź 
laby tak silnego wstrząsu, że wszystkie mie- |ten czas materyału. 
'cze powypądałyby z rąk, dB x wszystkich | Powstałe w ten sposób, bynajmniej nie z wł 
aero trysnęłyby żywe źródła i żo braterstwo |y P. K. O., lecz z powodu zastoja ruchu poczi 
ludów stałoby sią faktem dokonanym, 4 towo-kalejawego, zaległości są już obecnie sa- 


m a. 


Jesue 0 Potztowej Kasie Oszczędności. 


Z dyrekcgi P. K. O. otrzymujemy następująa 
ce pismo: 

W „Głosie Narodu“ z dnia 6 b. m. Nr. 237 
została umieszczona notatka p. t „Jeszczą 
o Pocztowej Kasie Oszcządnośc:". 

Ponieważ treść notatki przedstawia w ujea 
mnuem świetla działalsość tej instytucyi, przeta 
na podstawie art. 22 Dekretu w przedmice' © 
tymczasowych przepisów prasowych (Dz. praw. 
Nr. 14), prosimy o umieszczenie w najbliższym 
numerze „Głogu Narodu“ tym samym drukiem 


1 


Tatwicne, a wnający tethnikę Pocztowej Kasy 
©szczędności pojmują, jak gorliwie i wytę- 
żuncj pracy wymagało wypracowanie owych 
zalhe. Zdajemy sobie doskonale sprawę 
z w 
(vonowania naszej istytucyi i dłatego dokłada- 
my wszelkieh starań, sby te chwilowe n edo- 
macania, wywolste stanem wejcnnym Polski, 
jak rajrychłej zostały usunięte, 
liśmy już esiągnąć. 

Na zakończemie 


zaznaczamy, iż z opóźnie- 


nom wpisane na konta wpłaty kędą walutowa | 


ne © ten spesóh. aby iaćeiciede kont naj- 
iur'ejszej na cdsctkach nie ponieśli straty. 
Podpis nieczytelny.) 


ye k p o a 
Wiadomości polityczne. 
— Wydział p'ascwy Ministerstwa spraw za- 
»ranicznych komunikujo: Sckretarz stanu dla 
spraw zagrauteznych w Berlinie vom Haniel o- 
świad-zył posiowi SzeLeko, że przeciw osobom. 
kiore dupuściły się ckacesów wowec Polaków, 
podczas znanych rozruchów antypolskich i an- 
tyfrancuskich we Wrocławiu, wdrożono surowe 
gledztwo. 

— Dr. Benesz cświadczył wobec współpraco- 
wrika „Chicago Tribune“, że mała ententa by- 


la konieczna, ponisważ Liga narodów nie daje; 
jeszeze pelnej gwarancyi. W Europie środkowej ; 


panuje jeszeze ciągie chaos i grozi wojna na 
s"jelu frontach. Cz'chostowacya i Rumunia są 
zgodno z tea, Że powrót Habsburgów na tron 
wegierski r:wusza traktat pokojowy i iu0że być 
przyczyną nowej wcjiy. Nie jest prawdą, by 
Francya popierała dynastyc habsburską. Wa- 
gry ciągie jeszcze myślą o tem, by edzyskać 
swoja siare granice, ale Francya nigdy nie po- 
prze tego rodzaju polityki, Przeciwnie, byłeby 
to pajwiąkszem szaleństwom. Węgry zrozumie- 
ją to prędzej lub później. 

—- Czeskie Biuro prasowe dodosi: „Lidove 
"Nowiny" piszą, że minister spraw zagranicz- 
nych Denesz zawiedoniił rząd węgierski, iż ro- 
pułiika czechosłowacka nie dopuści pod żad- 
aym warunkiem do wprowadzeni 
a powroólem na Węzry. 

— Prasa prawicowa ziemiecka wyraża ra- 
dość z powodu rozpadnięcia się niezawisłej par- 
tyi sccynaino-d"mokratycznej w Niemczech, Wi- 
dzi ona w tem objaw powrotu robotników nie- 
mieckich do rozumu. „Worwaeris uważa Toz- 
padniecie się partyi soeyałno-demokratycznej 
za wypadek polityczny wielkiego znaczenia. 
ake Jonesa wraca w najbliższych dniach 
z powrotem do Bukaresztu. Równocześnie przy- 
bedzie tam grecki prez. ministrów Venizelos. 

— „N. Fr. Presse“ dencsi z Halle: Na kon- 
gresie niezawistych socyalistów w Hallo wygło 
sił francuski socyslista Longuct mowę, w któ- 
re; powiedział: I my pragniemy, podebnie, jak 
ttwarzysze rosyjscy tworzyć międzynarodówkę, 
nic resyjskie metody są może dobre w Nosyi, 
da krajów zachcednich jeduak nie nadają się. 
(Burzliwe oklaski}. Warunki mcskiewskie są 
wynikiem specyficznej logiki rosyjskiej. We 
„Francyi, Anglii a także i w Niemezech mie da- 
dzą sie oro zastosować. Wiem, że zwótbnnicy 
warunków rosyjskich mają większość na tym 
kengrcsie, łatwo jest przyjąć te warunki, tru- 
P jednak będzie je wykonać, (Burzliwe okla- 
ski). 


SK 


— Wedle doniosioń sprawozdawcy waszyng- 


teńskiego „Leho de Paris“ oświadczył republi- 


kański kandyfst na prezydenta Harding, że za- 
żąda zwrotu kredytów udzielonych przoz Ame- 
rykę w czasie wojny, zwłaszcza kredytów u- 
dzistnych Archi. Ameryka nie może być w tej 
sprawie pozostawioną w nienewności, musi ona 


w iedzieć czego się ma spodziewać, aby ukształ- 
I 


tować stosownie do tego swoje zagadnienia go- 
spodarczre. » 


Pawrót delegacyi pokojawej, 


Warszawa. (Telef. wł.) Dnia 18 b. m. rano 


przybyla drogą na Gdańsk do Warszawy pol-| 


ska delegacga pokojowa z Rygi z prez. Dąb- 
sk im. W ciągu dnia odbył p. Dąbski konferan- 
cyę z prez. min. Witoszma. Na wtorek zapowie- 
dziane jest przyjęcie przewodn. delegacyi poko 
jowej na audyenevi w Belwederze dla złożenia 
rełacył Naczcinikowi państwa, 


Gryginał traktatu rystiego. 


Warszawa. (Telef. wł.) W poniedziałek w po- 


a Habsburgów | 


iSirajk przeciw senatowi w Warszawie, 


PIE a 


| Borkowski, a prócz niego podpisali ją prof. Eu- 
'gruiusz Romer i Edward Maliszewski z naszej 
"strony, ze strony zaś rosyjskiej gen. Nowiekij 
li Siemionow. 

ności i konieczności pusktuainego ftunk- | 


AMERYRA NIE UZNAJE TRAKTATU 
W RYDZE. 
Warszawa. (Telef. wł.) Donoszą tu z Paryża: 


co też zdolą. |» Chicago Tribuno“ podajo wiadomość, iż trak- 


tatu w Rydze nie uznaje rząd Stanów Zjedno- 


|jezonych, a to z tego względu, że zadecydowano 
itam o łosie obszarów 
|bez zgody ludności. 


b. panstwa rosyjskisgo 


Posiedzenie Rady ministrów. , 


Warszawa. (Telef. wL) Wczorąj odbyło się 
posiedzenie Rady ministrów pod ptzew. prez. 
inin. Witosa. Na porządku obrad były sprawy 
resortowe i gospodarcze, te pierwsze w związ- 
ku s zamierzoną reorganizacyą ministerstw. 
Wielo spraw po naradach odłożono wskutek ko 
nicezności uregulowania stosunków  pofitycz- 
nych, jak: sprawę kompatencyi ministrów i ro- 
jorganizaczę ministerstw. Ponadto odvyło się 
ściślejsze posiedzenie ministrów. Wzięłi w niem 
udział prez. min. Witos, wiecprez. Daszyński, 
min. Grabski i Skulski, 


| WYJAZD PREMIERA NA POMORZE. 

Warszawa. (Telef. wł.) Prez. ministrów wyje- 
chał w poniedziałck wieczór na Pomorze. 
Promier zwiedzi w Tucholi obóz jeńców ro- 
syjskich, 


GEN. NIESSEL W BELWEDERZE. 
Warszawa. (Telef. wł.) Gen. Niesse!, no 
wy szef francuskiej misyi wojskowej, był wczo- 
raj na audyeneyi u Naczelnika naństwa, z któ- 
rym odbył dłuższą konierencyę. 


jP. PADEREWSKI POZOSTAJE W PARYŻU. 

Warszawa, (Telef. wL). Wiądomości o za- 
,powiedzianym przyjeździe p Paderowskiczo do 
Warszawy nie potwierdzają. się, albcwiem wla- 
śnia w poniedziałek rozstrzygają się losy Gdań 
ską na konfereneyi aliantów, co wymaga cha- 
cności p. Paderewskicgo w Paryżu. 


| Warszawa. (Telef. wł.). Odbyły się w nie- 
dzielę liczne wieec, zorganizowane przez stron 
nietwo chrześcijańskiej demokracyi, związek 
[ludowo-narodowy w sprawie senatu i konsty- 
itusyi. Zapadły odpowiednie rezolucye, która w 
¡poniedziałek delegacya wręczyła marszalkowi 
iSejma. Wczoraj w południe na Placu teatial- 
|= odbył się wiec partyi soc.-demokrat., 
.poczem pochód ruszył do Sojmu, gdzie pod 
inieobocność marszałka wręczono naczelnikawi 
jkancalaryi sejmowej uchwały. W pochodzie 
na transparenelie widniały między innemi na- 
pisy: Precz z senatom i sejmem, niech żyje 
polska republika rad, niech żyje pokój i t. p. 
a liczył 2—8 tysięcy ludzi, Strajk po- 
wszechny  proklamowany faktycznie się nie 
udał Z pism wyszły: „Gazeta Poranna“, „Ku- 
ryer Warsz." 4 „Jzeczpospolita”. Inne straj- 
|kowały, Bklepy były: otwarte: Ruch uliczny 
*aonmalny, Instytucye użyteczności publicznej, 
Ka wyjątkiem tramwajów, kursowały regular- 
„nie, 

| Warszawa. P. A. T. „Gazeta Warszawska“ 
donosi: Delogacya socyalistyczna około w pól 
Ido drugiej przybyła przed Scjm. Delegacyę 
poprowadził pos. Niedziałkowski z rezolucya- 
(mi, uchwalonemi na wczorajszych wiecach 
| Złożono je na ręce dyrektora kancclaryi dla 
marszałka sejmu. 


PGDZIĘKOWANIE NACZ, WODZA DLA 
| ZOŁNIERZA POLSKIEGO, 
| Warszawa. P. A. T. Naczelno dowódzówo 
wojsk polskich ogłasza następujący rozkaz 
wodza naczelnego: 

Żołnierze! Dwa długie lata piórwsze istnie- 
į nia wolnej Polski spędziliście w ciężkiej pra- 
(cy i krwawym znoju, kończycie wojnę wspa- 
niałcm zwycięstwem, a nieprzyjaciel złamany 
przez was, zgodził się wreszcie na podpisanie 
pierwszych i głównych zasad upragnionego 
pokoju. Żołnierze! Nie napróżne i nie na mar- 
ne poszedł Wasz trud. Polska nowoczesna za 
wdzięcza swoje istnienie wspaniałym zwyeięq- 
stwom mocarstw zachodnich, lecz odrazu od 
pierwszej chwili życia swobodnej Polski skie- 
rowało się mnóstwo wysiłków, by ją utrzymać 
w stanie bezsiły, by była bicrnem polem. dla 


ludiie przybzia część polskiej delegacyi poko- | DYJE całego świata. Naród polski porwał się 
jewej z Rygi z prez. Dąbskim. Delegacya do broni, zrobił olbrzymi wysiłek, tworząc 
spotkała się w Gdańsku z ministrami Bar. | liczną i silną armię. Na barki moje jako na- 
tlem i Chodźką, Wicemin. Dąbski przy- | Czćlnego wodza, w ręce Wasze, jako obzoń- 
wićzł z sobą oryginał traktatu rozejmowego w | 95% Ojczyzny, złożył naród ciężkie zadanie 
Rydze. ,|zabczpieczemia bytu Polski, zdobycia dla niej 
Otejmuje on sto kizansżcio kartek i jest pi- szacunku i dania jej pełni niezależnego roz- 
sany na papierzo biało-amarantowym. Cały ory | Porządzania się swoim losem. Zadanie nasza 
ginał bolszewicki jest oprawry w skóję i zesay- | Sobiega końca. 
ty sznurem czerwono-złotym. Ttkst+główny pi- Nie było ono łatwem. Polska zniszczona 
sany jest pismem masaynowem. Po tekście ory- | Przez, wojnę, była biedna. Nieraz, żołnierze, 
girzlu następują podpisy dałegacyi polskiej w |12y  cisnęły mi się do oezu, gdym widział 
perządku aliabetycznym, a więc naprzód Dąb- wśród szeregów wojska prowadzoncgo przeze- 
skiego jako przewodniczącego dełegacyi pol. | mnie, wasze bose, pokaleczone stopy, które już 


„BŁOS NARODU" s aia 20) Paźdzlomika 1990 rokut 


leniem. Tej cierpliwości I spokoju wymagam | woleni 


od was stanowezo. 

Żelnierz, który tyle Zrobił dla Polski, nie 
dostanie bez nagrody. Wdzięezna Ojtzyzna nie 
zapomi o nim. Odzyskane zostały ogromne ¢b- 
szary, gSpustoszone i ebrócone przez wojnę 
światową prawie w pustynie- Zaproponowa” 
łem już rzadowi, by część tej odzyskanej złemi 
została własnością tych, co ją polską zrobili, 
uznoiwszy ją polską krwią i trudem niezmie- 
rzonym. Ziemia ta, strudzora słewem kewa- 
wym wójny, czeka na siew w spokoju, czeka 
na tych, ca miecz na lemiesz zmienią į chciał- 
bym, byście w tej pracy przyszłej tyloż zwy- 
cięstw pokojowych odnieśli, ileście ich mieli 
w pracy bojowej. 

Żołnierze! Zrobitiście Polskę mocną, pewną 
sieb'e i swobodna, możecie być dumni i zado- 


| 


nym. Tagaił zebranie prezes wydziała gómi- 
ków Grajek, witając zebranych, zwłaszcza 
i 


n 


LJ L4 A r P . 
Zjazd górników górnośląskich. 

Bytom, P. A. T. Zjazd górników, jaki się 
cdbył 17 b. m. w Katowicach, miał charakter 
uroczystości narodowej. Zjawiłi się na obrady 
delegaci górników z G. Śląska, z Zagłębia dą- 
browskiego, Nadrenii i Westfalii, nadto dele- 
gaci organizacyi Wiełkopolski i Kongresówki. 
Po raz pierwszy też uczestniczyli delegaci rzą- 
du i Sejmu polskiego, których na zjazd za- 
prosili górnioy G. Śląska, aby zadoekumonto- 
wać, że stoją duchem i sercemi przy Rzeczy- 
pospolitej polskiej. Był to zjazd Wy działu 
górników zjednoczonia zawodowego polskiego, 
które łącznie z wyehodźciwem Nadrenii, West- 
fali, Zagłębia dąbrowskiego i krakowskiego 
liczy 180.000 czioaków. Ogólna liczba człon- 
ków wynosi na ziemiach połskich i na wy- 
chodźetwie ogółem 700.000 członków. - 

Zjazd odbył się w domu związku katowi- 


EU rządu polskiego i Sejmu. Ze- 
Ibrani przez powstanio uczeiłi pamięć bohater- 
skich powstańców, którzy dali życie dla praw 
narodowych ludności górneśląskiej. Powiiano 
też obecnych na zjeździe przodstawieicli Cen- 
traincego Z. Z. P. w osobie pos. Rymera, Wie- 
czorka i Przybyły, nadto reprezentantów 
prasy. Pos. Rymer podkreślił doniosłość pó- 
lityczną tego zjazdu górników i ważność pra- 
cy górników dla Rzeczypospolitej. Polska, do- 
ceniając te prace, zapewnia G. Śląskogi sze- 
roki samorząd, w którym robotnicy znajda na- 
|teżyty udział, Mówca dziękował górnikom 
gò. nożlgskim za strajk generalny w kwieśniu 
i sierpniu b. r., którym poparli żądania Pola- 
ków na G. Śląsku wobec komisyi międzyso- 
jnszniczoj o usunięcia Sicherheitswehry. 

Następmie przemawiali imieniem rządu pol 
skego p. Klot i dr Ulanowski, obaj z 
Miu. pracy, którzy wyrazili głęboką radość, 
ża mają w imieniu rządu polskiego złożyć ży- 
czenia górnikom górnośląskim, których Pólska 
uważa za swoich drogich synów. Fałszywemi 
sa doniesienia niemiecke, jakoby Polska prag- 
nęła G. Śląska tylko dła jego węgla. Pragnie 
ona przedewszystkiem uwclnié półtora milio- 
na ludncści polskiej z pod jarzma niemieckie- 
go, Wszak na kresach wschodnich niema wę- 
gla, a Polska składa tam ofiary z życia i krwi 
swoich żołnierzy, aby zapewnić wolność tom- 
| tejszym braciom. 

Zebrani odpowiedzieli okrzykami na Czość 
rządu, Sejmu i Naczelnika państwa. Po prze- 
mówieniach szeregu dalszych mówców przy- 
stąpioao do szczegółowych obrad. 

Zjazd górników polskich w Katowicach był 
potężną manirestacyą narodową Zjednoczonia 
związków polskich. Dla zobrazowania rozwo- 
ju wydziału górników górnośląskich, zorga- 
nizowanych w Z. Z. P, niech świadczy przy- 
rost członków w czasie wojny. W r. i914 li- 


i 


czył ten wydział 123 związków ł 23000 ezłon- | 


ków. Obecnie jest 290 związków, a członków 
'przeszio 100.909 na samym G. Śląsku. 


NIEMIECCY NAUCZYCIELE UKRYWAJĄ 
BROŃ. 

Bytom. P. A. T. Opolskie „Nowiny Codz.“ 
dlonosza: Wojska franeuskie wraz z policyą 
plebiscytową urządziiy dnia 15 b. m. dalsze 
poszukiwania za bronią i amunicyą w miejsco- 
wości Wojtowa Wieś, Szez.e.p.a.no- 
w.o i Półwsie w powiacie opolskim, Zna- 
lezlono wielką ilość karabinów recznych, gra- 
naiów ręcznych, oraz armnicyę, Poszukiwania 
trwały cały dzień i nio są jeszcze ukończone, 
Aresztowano wieło osób, mależących do nic- 
mieckiego związku „Ieimatstrenrer Obersehlo- 
sior“, , przeważnie  nauczycialstwa niemie- 
ckiego. 


WYBORY W AUSTRYI. 


ckicgo po nabożeństwie w kościcle zapa: skowych, to ednośna umowa między rządxm 


skiej pokojowej, a następnie Barlickiego, Grab- | przemierzyły ogromne przestrzenie, gdym wi-| Wiedeń. P. A. T. Dzienniki wieczorne korsta- 
skiego, Ramieniewskiego, Kietnil.a, Kulińskie- | dział biedne łachmany, pokrywające wasze tują, że wezerajsze wybory przyniesły swietne | 
go, Mieczkowskiego, Wasilewskiego, Waszkie- | cialo, gdym musiał okrawać wasze skromne zwycięstwo partyi ebrześcijańsko-soeralnej, któ | 
wiczą i Żychluskiego. Potem figurują rosyjskie |racye żołnierskie i żądać często, byście o gio-|ra wejdzie do nowej Izby w sile 84 do 85 osób. ' 
nsawiska delegacyi pokojowuj rosyjskiej: Ad. | dzie i chłodzie szli do krwawego boju. Praca gocyalni-daunokraci utracili mandaty rietyłso 
Abr. doffe, Tyrow, Oboleński i mne. Przy każ-jbyła ciężka, a że była rzeteluą, zaświadcza |w Wiedniu, ale także na prowincyj. Przypu- 
dem nazwisku [iguruje pieczęć wielkości dzie-|0 tem tysiące mogił i krzyżów żołażerskich, | szczalnie będą oni rozporządzali 62 do 64 man- 
sięciofenigówki, z pierwszemi literami imienia i rozsianych po ziemiach dawnej Rzeczpospeli- | datów. Dotkłiwą porażkę poniośli także wszech 
nazwiska. Podpisany orygina! rosyjskiego trak- |tej, od dalekiego Dniepru do rodziunej Wi-juiemcy, a przygniatającą klęską zadały wybo- 
fatu uosi naprzód rosyjskie a potem polskie na |sły. Za pracę i wytrwałość, za ofiary i krew. ty komunistom. Nie uzyskali oni ani jednego 
zwisa. Dokument ukraiiski nie jest zzepatrzo. |s» odwagę i Śmiałość, dziękuję wam, żołnie- mandatu i zdolali skupić w całem państwie za- 
hy w oryginalno podpisy. Jest on jedynie ko-|rze, w imieniu całego narodu i Ojczyzny na ledwie 14.000 głosów. Nowa Izba zbierze się 
pią polskiego i rwsyjskiege i dlatego nie może |szej. Poxój nie jest jeszeze zawarty wo for-|11 listopada. Wedle nowo uchwalonej konsty- 


hjó uwudany za autorytatywny. Do traktatu |mie skończonej. Żołnierz polski ma go cze-|cueyi, będzie wybrany prozydent żwiązku_ przez | 


rozejmowoge dałącaona jesh mapa, wykrcśiona | kać z bronią u nogi cierpliwie i spokojnie, |radę Izby, a mianowicie przez Zgromadzenie 
według zasad traktatu, s granicą palsko-rosyj-| gotów każdej chwili stanąć w obronie owo-|narodowo i przez radę związkową, instytucyą 
ską. Mapa t2 jest potwiesdzonwa podpisami za-|ców swojego zwycięstwa, gdyby nieprzyjaciel | adpowiadającą poniokąd senatowi, wybieraną 
miseram 2 dołu. Wsykreślił ję reteńsize |miał się cołnąć przed ostatecznem joge utiwa-|przew zojm krajowy. Stanowisko prozydesta 


ze spełienia swojego obowiązku. 
Kraj, co w dwóch latach potrafił *wytworeyć 
skiego żełnierza, jakim Wy jesteście, może 
spokejnie patrzeć w przyszłość, Dziękuję Wam 
"raz jeszcze. z 

| Rozkaz przeczytać 
"niach, szwadronach, bateryach i ins 
„armii polskiej, 

| Józef Piłsudski, pierwszy marszalek Polski 
r Naczelny Wódz. 


poż z 


KEMUNIKACYA GDAŃSK—MALBORG. 


wie wszystkich kempa- 
tytucyach 


| 


Warszawa. (Telef. wł) W celu uniknięcia 
kontroli celnej w Tczewie, Gdańszczwie 
zorganizowali pomiędzy Gdańskiem a 


IMalborgiem ckrętową kemunizacyę pasa- 
| żerską. 


a. 


PRZEPISY CO DO PRZYJAZDU NA GÓRNY 


ŚLĄSK. s 

Bytom. P. A. T. Międzysojusznicza, komisya 
w Opolu ogłasza warunki, dotyczace przyja- 
zdu na G. Śląsk osób wojskowych z krajów 
sąsiednich. Warunki te sa następujące: 
1) Wszyscy niemieccy wojskowi przy wjezdzie 
na G. Śląsk muszą nosić ubrania cywilne 
i zaopatrzyć sią w dokumenty, wizowane 
przez franc, konsula wo Wrocławiu. 
Przez ubranie cywilne nie należy rozumieć 
ubrania wojskowego, z którego zdjęto odzna- 
kp wcjskowe. Przy wyjeżdzie z G. Śląska abo- 
(wiązuje wiza kontrolera powiatowego. 

2) Tə same reguły obowiązują w stosu:tu 
do osób wajskowych polskicu, z ią różnicą, 
lże dokumenty urzędowe muszą być wizowano 
przez konsula francuskiego w Warszawie 
lub Poz naniu. l 

Co się tyczy czecho-słowackich osób woj- 


zainterczo 


POWRÓT GEN. LERONDA, 

Bytom. P. A, T. Wedle wiarygodnej infor- 
macyi z Opola, powrót generała Leronda 
spodziewany jest we wtorek d. 19 b. m. 

P. KORFANTFY W WARSZAWIE. 

Warszawa. (Telef, wl). Komisaras plebiscy- 
towy wa Gosmym Slasku, p. Woujecch Kor- 
£fantv, przybył do Warszawy. 


wanymi nie została jeszcze zawarta. 


Prześladawanie Polaków w Niemczech. 


Bytom, P. A. T. Osoby, przybywające na 
G. Śląsk » Westfalii i Nadrenii, stwierdzają 
zgodnie coraz większe prześladowania na za- 
chodzie Niemiec, dokonywane przeważnie 
przez tych bojowników  niemicckich, którzy 
operowali przy plebiscycie na Warmii i na 
Mazurach i urządzali tam systematyczne nè- 
pady na Polaków. Położenie staje się coraz 
groźniejsze, tak, że miuóstwo robotników po- 
stamewiło wrócić do kraju, albo wyemigrować 
do Francyi. Robotnicy tamtejsi oczekują je- 
dnak opieki ze strony rządu polskiego przez 


poczynienie odpowiednich kroków u rządu 
niemieckiago. 
REPRESYE POLSKIE WOBEC GWAŁTÓW 


NIEMIECKICH. 

Warszawa. P. A. T. Główną wytyczną pol- 
skiej polityki zagranieznej jest dążenie polu- 
bownego uregulowania wszystkich sporów z 
sąsiadami, Dążenie to znalazło wyraz w spra- 
wie preliminaryów w Rydze, w układach z 
Czechami, oraz w  peortraktacyach polsko- 
niamicockich, odlyrrających się obecnie w Pa- 
iryżu. Rząd polski z tem wiokszem ubolewa- 
[nien musi stwierdzić, że ucisk i szykany, na 
które narażona jest ludność polska byłych ob- 
szarów  plebiscytowych Prus, oraz Nadrenii 
i Wusżfalii, wywołał szkadliwę spory narado- 
wożciowe w byłym zaborze pruskim. Władze 
| niemieckio w Frusach wschodnich wydalają 
janaczną ilość zamieszkałych tam oddawna 
Polaków, mimo interwencyi ze stionv poskie- 
go kunsula w Królewcu. Taki sposób porte- 
ipomania nietylko sprzeciwia się zwyczajom 
azer lówy m, ale stoi w wyirażucj sprze- 
czności do 277 artykułu traktatu weisalskie- 
go. Konsulat polski w Królewcu stwierdził 
wobac prezydenta kraju, że w razie dakszych 
wydala Pelaków taka saroa liczba pruskich 


—— NE A z z 0 ra 


obzwatsli, zamieszkałych w byłym zaborze 
pruskim, otizyma rozkaz opuszczenia kraju. 
Ministorstwo b. dzielnicy pruskiej przygcto- 


wuje już odpowiednią listę. Rząd polski będzie 
musiał chwycić się tego stancwczego środka. 

(Podajemy niniejszą wiadomość według P. 
A. T., która nie zaznaczyła, z jukiero źró- 
dia ona pochodzi, — Przyp. Red.) 
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|związkowego przypadnie partyi chrześc.-socyal 
mej, jako najsilniejszej w radzic narodowej. 


GDEZWA KARDYNAŁÓW FRANSUSKICH. 

Paryż. P. A. T. Ag. Harasa donosi: Z okazyi 
mającego nastąpić rozpisania pożyczki franca- 
skiej, kardyrałowie francuscy wydali odezwę, 
(wzywającą do podpisywania tejże W odezwie 
powiodziane jest mi™izy innemi: Po zwycię: 
stwach na polach walki pokażemy Światu na po 
ju ekonomicznym, że jesteśmy narodem, nic- 
;ciezpiącym waśni wownątrz u siebie i gotowym 
„do efinr dla ojczyzny i dobra ogółnego. 
-Z KONGRESU RADYKAŁÓW FRANCUSKICH 

Strasburg. P. A. T. Ag. Havasa donosi: W 
czasie kongresu radykalnych partyi francu- 
skich główny mówca przypomniał tradyzyjną 
:zyjaźń francusko-polską i zwrócił się do me- 
żów Stani z wezwaniem, aby podjęli caergiczne 


IE 


| 


dzialania w celu zapewnienia w calości pokoju 
zawartego między Folską a Rosyvą. 


| WYDALENIE BOLSZEWIKÓW Z NIEMIEC. 

Warszawa. (Telef. wł) Rząd niemiecki wy- 
Jati z granie państwa komsarzy rosyjskich. 
jOdesłani eni zostali do liamburgu, a stamtąd 
udać się maja do Rosyi. = 


ANTYBOLSZEWICKIE POWSTANIE 
W BESSARABII. 
Bukareszt. P. A. T. (B. kory W Bessarabft 
wybuchło powstanie przeciwko rządowi sowie- 
'ckicmu. Odessa ma być przez bolszewików 


| Grwóżniona. 


ROZŁAM WŚRGD SOWIETÓW. 

Kopenhaga, P. A. T. (B. Wołliix). „Berling. 
sze Tidende* donoszą z dobrego Źródła: 
W kołach inoskiewskich, które stznorią pod- 
porę rządu sowiezkiczo „daje się zauważyć sila 
na opozycya przeciwko dotychczasowej poli 
tyce rządu sowieckiego. ©pozycya pragnie 
zmmasie rząd sowiecki do umawiania polityki 
;umiorkowanej. Stanowisko Frcckicgo jest bar- 
|dzo silnie zachwiane, ponieważ komitet wyko- 
niwczy sowietów wyraził mu votum nicutno- 
„Sci. Sądzą, że rozwój sowietów w tym kierto- 
iku ułatwi ogromnie nawiązanie stesunków 4 
,Rosyą i sprowadzi przez to odbudowę Resyi. 

To samo pismo donćsi z Helsingtorsu, ża 
wedle urzęlowej statystyki moskiewskiej zə- 
brano tylko połowę zboża, potrzebrą do ko- 
jniecznogo zaopatrzenia łudneści. Natomiast 
Lukrrudza znajduje się w ilości destatecznej. 


Wszólna akcya przeciw bolszewikom. 


Moskwa. P. A. T. (B. kor.) Generał W ran- 
sel, gen. Petlura, Sawink.ow i gen. 
Bałachowiez pertraktują co do współne- 
go pcstępoówania przeciwko Resyi sowieckiej. 
Hr. Pahlen, który prowadzi resztki armii Ju- 
denicza, przyłączy sią de wspólnej ofenzywy. 
Aitaman Seńmcnew, przewodniczący antyrewo. 
Hucyjnej armii na Sybirze, uznał generała 
i Wrangla. 

Warszawa. (Telf. wl). Donoszą tutaj, że 
część Białorusinów, kozacy dońcy i inne for- 

macye armii rosyjskiej zamierzają utwerzyć 


i 


jsojusz antybolszewicki w formie rosyjskich 
(Stanów zjednoczonych. których prezydeztem 


ma Zostać gen. Wrengeł. Armis tych Stanów 
ma wynosić 350.080, ~ ; 

| Warszawa. (Telef. wh). Według zeznań jeń- 
jców, Budtenny opuścił front polski i przybył 
do Kijowa Rozkszał on powiesić wielu dzia- 
łaczy sowieckich. Czerwone oddziały armii 
przeszły na jego strong. 


JAPOŃCZYCY OBSADZILI SACHALIN, 

Warszawa. (Telef. wł.) Z wiademości. nude 
szłych iskrowo z Moskwy, dowiaduiomy sę 
iż Japeńczrcy zajeli Rachalm. Zarazem władza 
japońskie przewioziy 3500 uchodźców polskich 
do Władywosiołi i Chabarowska, 
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| RABESŁORE. 


Sprzadem 
*dwie realności: jedne w Czyżynach 10 m. I kl. 
jdom mieszkalny, stodoła, przy stacyi, nadaj 
się pod fabrykę: w Mogile dom murowany, 1 i poł 
m. sgrodu I klasy, do tego może być kilka mor- 
gów ornej ziemi lúb bez. Wiadomość: Wybiera 
i Ska, Grodzka. 2468 


GUMOWE 
(tałecene, zrebrna I alumintecza) 


STANISŁAW BARAN i Ska 
BRI 


Kraków, Zławkowzka i 6. 


* 


MIECZYSŁAW SMOLARGKI. JI 


WARNEŃCZYK. 


Nie umar jednak. Wi się z bólu i widział 
przez pizymgione oczy, jak zastępy Hinczy 
dobijały bezlitośnie ostatki jego ludzi. Kor 
micz start się z Dobkiem ze SŚzczełzocin, ałe 
upadł także półhakiem chłopskim strącony. 
Ćma zakryła potem oczy Spytka, lecz zbu- 
dził się w dłngi może czas i gdyby nie dust- 
ność i ból przy każdym oddechu, byłby B4- 
dził, iże śni. tako dztwna była rzeczywistość. 

Stońce gasmęło już, gdy nowi iacyś jezdni 
zsiedłi z koni na pobojowisku. Wpodle, tuż 
obok leżącego. stanęli pierwsi Rady dostoj- 
nicy. Byli te Warsz, kasztelan lubelski, Do- 
bnogost z Szamotuł, kasztelan poznański, 
* Jan z Koniecpola i Jan Głowacz z Oleśnicy, 
a za nimi wsparty na skrwawionym długim 
mieczu Hincza Pziałosza z Rogowa. 

— Żałobę wnoszę na umierającego — ga- 
ga Warsz — iże napad zbrojny na Radę 
czynił, kacerstwo kmzewił, a gdy przez Ko- 
ściól wyklcty został, w ziemi własnej czasu 
pokoju nierzad działał a drapiestwo. 

— Obżałowany. pozywam cie przed sąd! — 
trzykrotnie Jan Głowacz wykrzyknął. 

— Sądźcież zatem, panowie, Wasze Miło- 


Źródło 


Hici krajono | <c<lónatni, 


rękawiczki — pałacagfirma 


Kraków, Rynek 5. 


Przeaylki na prowincye usłiutecznia się ettwrotnie poczłą za 
zaliczką. — Dia Kółsk Relniezych i Kensuniów <eny apsayałie. 
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Zadajcie 1yłko_zajiepszego mydla 
tealetoweqo przetłuszczenego 


„SPEIK” 
Z FABRYKI „MAGNOLIA: 


2 mydła toaletowe: „iłillowe miecza", 
„kwa, „iagnożta”, „Fopizmoryjn=",„NezwmeR 
Jiagnaelia*, cawierajątc 800, tłiszcza, pastę Co 
zebów maria „Ewa“, pastę de pezłóg marka 

„Ewa*. 


Rezprcezentacym na Małopgol. 1 Śląsk Cicos.: 


A. J. Lewiński, Kraków, Starowiślna 35. 


ROSEN E mod 


mi B SA A ieS 


| Powszechne Z 
WE LWOWIE, 
Akademicka 23. 


Prow a dzi s T domów, fabryk 


Dostarcza artykuły budewiane jak: 
cement, kamień, wapno, 


drzewo, dachówki, papę dachową, 
wożdzi, szkło, deszczółki posadz- 
owe, dachówki, gonty it. d. 2557 


= Biuro pośrednictwa pracy zz 


Polskisgo Związku zawctowego chrześć. służby domowej 
zostało przenięsicne 
do Katolickiego Domu Robotniczego 


ml. św. Tomssza L. 87 I p. 


Bo sprzedania 


oficyny I piętro. 


-mma e . 


N.złądem Polskiej $ 


NI N przybarów SI NS | 


dn szycia I krawieczyzny 


uda eG.y, taśmy jedwaknć 
i bawełniane, guziki do ubrań i bielizny, guma podwiąz- 
koma Pończechy danys”1e, dziszinne, skarpstzi męałca, 
2423 R 


E. OSTASZEWSKI i A. MEYER 


"Gabi FH FS, 1 


akłady Budowlane 9$, A, ; 


Zakupuje ieksploatuje drzewostany, j 


2580 
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z powedu 
wyjazdu. 


garnitur mebil kryty brokatem, lada z płytą 
marmurową objętość 27" (8) emt., półki drewniane, 
futro merynozami podbite z kolnierzem z per- 
skich baranków. — Ogfądać można ul. Sapitalna 21, 
2551 


GLEN 


ście. falej kary obwiniony godzien jesi} -— 
Warsz x Datrowa zapytał, 
— Jakkolwick powinowatym jego Je- 


stea — mek} Dobrogost z Szamotuł — to 


jednak, Wasze Miłoście, o wyrok taki pro- 
szą i bagam was, któryby zbrodni godzien 
był, a wiekom jprzysziym sprawiediwońoi 
wa zej pmzykła:ł dował. 

— OUsadźcież, pamie muszałku, jako usta- 
newiono jest! — rzekł Jan z Konccpola 

— Bega biore na świadka i was tutaj obe- 
cnych, iże dzialam jako "prawo każe i w sal- 
mieniu czysty jestem. Skazuję przeto tego 
obwinionego na śmidrć, pozbawienie rycer- 
skiego klejnotu, a jego i ród jego na utratę 
wszystkieh dóbr i majętności. c 

— Wyroku śmierci dopełnia Bóg, reszty 
dekona Rada dostojników! — rzekł powa- 
żnie Warsz z Ostrowa. 

Naraz cofnęli się rycerze, gdyż dostrze- 
gli wyraze chlicza umiorającepo. Zrozumiał 
on, iż sąd nad nim odbywa się i pojął jego 
słowa, Chciał podźwignąć się, poruszyły się 
spieczone jego wargi, a z cczu popłynęły 
dwie dmże kropłe łzy. Upadł znów, zwiesił 
głowę, chwycił jeszcze oddech i skonał. 

-— Dujże mm Ojcze Niebieski przebacze- 
nio win! — rzekł uroczyście Jan z Koniec- 
pola. — Zda mi się, iże, umierając już, vire- 
dni swoich żałował... 

Na pobojowisku jęczeli jeszcze ranni. 
Dzień gasnął, 


kwidacyę firmy: 


eyii 


uwe jaknajspieszniej zapłae'li. 


Wadowice, dnia: 14. października 1920. 
Likwidatorzy: 
Jan Hawiger 


Emil Gomsa 
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W E Corzonnsteooooooso 


JRAROWMG" 5 dnią 20 października 1920 roxa. 


pod zarządem 


Uchwałą Walnego Zgromadzenia z dnia 9. kwie- 
tnia 1920. rozwiązano Stowarzyszenie i zarządzono li-.. 


„BESKID“ 


Zwiszęk Przemysłowców drzewuych zachodniej Gall- 
ląska, Stowarzyszenie zarejestrowane z ograni- 
czónaą porcką ; 


e 
w Wadowicach, 
Podpisani liswidatorzy wzywają niniejszam wszystkich 


wierzycieli, by pretensye swe zgłosili do” 30. listopada 1920. araz 
uprasza się wszystkich dłużników, by we własnym interesie długi 


NICZA w BYDGOSZCZY. Za 


przyjmuje zgłoszenia na Wydział rotniczy (I i H rok) 
w czasie od 1—7 listopada. — Początek wykładów 


; Krarów, Floryahska 43 u MERDO IEISE] Kraków, Floryańska 48 


Spółza z 6. OT. 
przcprowacza maft-nfej: 
Zlecenia nieldowe, Kenno i sprzedaż papierów warłoście- 
wych, Główne miejsze suhbsksypcył Pożyczki edredzenła 
ezki pramiowej. 


rozrawar vasporos R" NV 


MEBLE! 


Gabinet męski, stylowy, bogato rzeźbiony 
(biurko, biblioteka, stolik, fetele etc.) 
Wykwintne garnitu:y sałonowei gabinetowe 
Sypialnie — Lustra 
Wieiki wybór najrozmaitszych mebli 


(w kompletash i pojedynczy) ma na składzie do aałychmiastowej 
sprzedaży po bardzo przystępnych cenach 


Muranyi“, fabryka wyreków stolaigtich w Krakowie 


Spółka z ogran, odpow. 


Fabryka przyjmuje zamówienia na wazslłkie roboty w zakres stolar- 
stva mehlowezo i budowiaucyo wchodzące 


Wykonanie szybkie, solidze i tanie, 


4 


XXVI. 
Na tigecìi dzioń po owych wydarzeniach 


przybyła Krysta do miłościwego pana, któ- 


ry zamieszkał na zamku w Korczynie. 

Nie chciała służba dopuścić jej, a straż 
wejścia do grodu broniła. Użrzał panią prze- 
cież przechodzący Marein z Rożnowa, kazał 
drzwi edwonzyć i z wiadomością o odwiedzi- 
nach jej do Wladyslawa pospieszył. 

Przyjął król nieszczęsną wdowę nie zwle- 
kając. 

Sciado się w nim młode serce na jej 
widok; zie czekał więc, aże mówić pocznie, 
ale, za ręce ją ująwszy, w to słowa począł 
prawić: 

— Nie sadźcież, wasza miłość, abym. do- 
pełniał wyroku, który okrutny zapadł, a pod 
nieobecność moją. Nie będę ja Melsztyna, 
ani rodowych dóbr odbierać wdowie, ni sie- 
rotom. Kazaiem też do własnych izb prze- 
nieść mlodego rycetza, który przy mężu wa- 
szym tako dzielnie przeciw śmierci stawał. 
Rawon jest, gdy zasię komia dosiędzie, do 
drużyny przyjmę mo, w której mężnych im 
potrzeba. I was też w pieczy pragnę zacho- 
wać, wice, jeśli wola, udawajcie się do łaski 
naszej, 


Spostizegł jednak, $że Krysta milczy je- 


Zajękła yota, ale ©pacowalz bat I rze- 


— Niech Bóg w niebiesiech dobro na was 
zsyła, miłościwy panie. Nie zaznało joszcze 


nad nieszczęściem musi litować się: Wyzłu- 


wanie. 
Kiękła u stóp królewskich i błagała: 


wydane. Zwólcie mi pogwzość je, a potem 
majętności zabierajele. 

Zapłałeda mloda pani, a Władysław zer- 
wał się i podniósł ją z kleczenia. 


Bóg! przykażę, by ciało było wam wydane. 


Ryterskiego i kazsł mu panią na Melsztynie 
ugościć. Polecił potem esiodłnć konie i na- 
gotować kwilebkc, poczom wespół ze Zby- 
szkiem « Oleśnicy i w otoczeniu świetnych 
ponów pojechał nad Kide, pod Grotniki. 

Gdy przybył na pobojowisko, wyszedł pie- 
szo, z biskupem jeno, a dworowi zatrzymać 
się kazał, Usunięto już trupy i zaAońono do 
mogiły, ale szczątki bitwy, siezały złamane, 
sezbite części wozów, złomy mieezów i drza- 


Szcze, więc ciepłym nagłe i gordecznym |zgi kopij pokrywały jeszcze ziemię. Na: roz- 


dów igkieni zawołał: 
— Wasza Miłość! W czem wam jeszcze 
pomóc mogą? Pmwcież czego wam pożrzeba. 
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A. Trzetńskiego znanego kushmistrza 


Kupie 


przedmioty zo złota, srebra 


Kopaczyński I Ska 


Kraków, Bracka Z, 


ik bendaż 
Cennik bendaży 
|. aa x 
rupturowych, 
opaski brzuszee, proatotrayras- 
cze przeciw zgarbłeuiu, moczni- 
ki do użycia w czasie chadn 
dla asd% osłabiogych na 
itd wyzyla T. Polaezcz, Simber, 


ŚKŁĄG PŁCIĄ LRIELUN 
medii dzztetej + GTA |. 
Dymki, drollczę, apamiai 
I pióine na przedcie. 


BEDWECCY 
i wyprawy szttłna 
dla Pantons LStnóratów 
gotowe i na rozrńwiemia. 


wilki rasowe 7-miesię czne 
ma ną sprzedaź zarząd 
dóbr Szczucin Małopolska 
p. i st. loto. — Cena za 
sziukę 6.000 marck. Zgło- 
szenia do końca paźjzier- 


| ZE | 
PLAJYNĘ 


w każe; forme do tapis- 
nia, stare eziwczń:zĄdy 
mostki i Lorony kuruje 
SKŁAD DENTYSTYGZHY 
Kraków, Rynck gł. H A 
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z ogr. por. 
Założ. przez Centr. org. roln. 


kraków, Wiślna 8. Í. p. 


Tel. 3588 


tegłem polu leżał trup jeden, nagi, ze zbroi 
i odzieży odarty, Kurzem okrył był, gdyż 
ciągano n'm po poiu dla uciechy. Piękne, 
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prasowej. Stow. zarej. z ogr. odpow. w Krakowie. Redakto’ odpowiedzialny: Karol Holeksa. — Drukarnia „Glosa Narodu” w Krakowie pod zuzadem Romana Ferka, 


— Od trzech dni ciało mężu mego leży na j30. być sun 
pobojowisku na wstyd i urągowisko ludzkie PO? Zoyczzo. 
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ek urzyjmuje się zamówienia no cenach zniżesyci. 


Interesrwani hodowcy zechcą nadsyłać odpowiednio ostemgplo- 
wane podania z wymienieniem msy żądanego ogiera oraz iłości ta: 
własnych jaketeż doprowazonych do pokrycia klaczy, do Zarządu Depot 
ogierów państwowych w Krakowie Lubomirskiego 


"Właściciele Zakładów przemysłowych 


swej wytwórczości, mogą uzyskać takową od 
Zarządu wojskowego w zamiian za oddanie czę- 
ści lub całości swej produkcji na potrzeby Wojsk 
Polskich na podstawie dobrowolnych koniraklów. 


Wyczerpujące przedsławienia należy wnosić do 


darada Batowniciga Kotkokogo HL. Armii we Lyggie 


Szkoła Mickiewicza, ul. Rutowskiega. 


MIEJSKI ZAKŁAD KREDYTOWY 


Kraków, Pałae Spiski (Rynek Gł. 34) 


przyjmuje zapisy na długoterminową Pożyczką 
Odrodzenia, oraz sprzedaje 4°% pożyczkę premjową 


Zatatwiemie stron szybkie i bez siraty ommon. 


spedyc: 
Wysyłaa towarów w wszach zbiorowych do wszystkich miast w Psisca, 
Przewóz | ekspedycya mebli we własnych wozach meblowych $ 
— (Dia urzędników przesładiażących się esny niżaza. ; 


1777 Własna magazyny na kalel. Własne zaprzęgi i automobile do rozwszu tewarów. 


Kr. 249 


Ae aczy Spytkowe zskryła ja mele, a wy- 
m2 bólu zastygi mu na obliczu. Gawali nad 
nim, siedząc, dwaj ludzie Jana Glowacza. 
Purmetawali na widok majosntu, a Włady 


ciczpioń serce wasze, ale takie już jest, iż jalaw rzimeniem ręki ieh eddefe, 


— Zat mydkcie, bidruróe — spytał rię —* 


chajcież przecież jednej prośby mej i zwól-|iż rypesrza tego nie lepńej bylo de olwony 
cio tazlki większej, niż dóbr rodowych zacho- | kraju użyć, niżeli taki web mu gotorać? 


— Jeśli ręka twa prawa przeszy, obetald 
ć wrzód uczyni się na cicle, wytnij 
snać calego €iala nie zakacił — od- 
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Zamiikngl król, ale potem podwicaf nereg 
cz swoje oczy Ì zapytał: 

— Błyszałem, że żałował był przed imic- 
cią. Powiedzcie mi, Księże bisimiypie, nadi. mos 


— Nię wiedziałem o tem, ale jako żywy |ż0 jamne być rbawion? 


Uśmiesinął cię biskup, wzruszony tehnie: 


Zawołał potom marszałka dwom Piotra jniem owej miodoj, a gow.cej wiary i ogpor 


wicdzisł: 

— Z pewnoscią, iż, jeśń żałownł Wył, shone 
wion być może. * 

Uktąłci potem wiadon na gołej semi obok 
biskupa i odmawiali modłitwy. 

Gdy Władysizw wracał do Koneeyna, mme- 
tny i miiezący byl, joby ciężar jakis padi 
mu na piersi W eczach pozostań mm na dłue 
go obraz rycerza, odatogo ze «bro i leże 
cego na pobojowisku w prochu i keu. 

Zdi nie elgadnaleś, iż przed tobą stof 
widmo przyszłości twojej własnoj — War: 


neńczyku! 
KONIEC. 


M. R. i D. P. Zarzgd Stadnin Państwowyeii Dapot Ogierów w Krakowie. 


Kraków, dnia 6 października 1030 r. 


Zawiadomienie. 


Rozporządzeniem M. R. i D. P. Zarząd Stadnin Pañ- 
stwowych w Warszawie, przedłuża termin do wneszenia 
podań o ogiery państwowe na stłacye i dzierżawy w okre- 
sic kopulacyjnym na rok 1921 do dnia 1 lstopada 1820 r. 


. 27. 
zarząd Pepot. 


nieuruchomionych lub uruchomionych tyike częścewe, ff 
względnie potrzebujących pomocy finansowej, | 
materjałowej i transportowej dla powiększenia d 
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